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Pierwsza lr8"smls I• telewlzvlna 

startu z Księ•~yca 

Amerykańsc:y · astronauci 
wracają na ·ziemię 

Sekretarz stanu USA William 
Rogers oświadczył wczoraj, iż 
Stany Zjednoczone będą gfo· 
sowały w tym roku za przy­
jęciem Chińskjjlj Republiki LU• 
dowej na członka ONZ, jednak· 
że będą przeciwstawiały się 
wszelkim krokGm zmierzającym 
do usunięcia z tej organizacji 
ozangkaiszekGWców. 

Oświadczenie to złożył Rogers 
na konferencji prasowej. Po· 
wiedział również, l:i jeśli chodzi 
o to, kto ma reprezentować 
Chiny w Radzie Bezpieczeństwa 
- powinni rozstrzygnąć człon­
kowie samej Rady. 

= 
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David Soott, dowódca 1>vyprawy „Apollo-15" i James Irwin, 
pilot pojazdu kslężycow<;go „Fal co~" 1 którzy wylądowall na 
Księżycu w piątek 30 lip ca o godzuue 23.16 czasu warszaw­
skiego, po spędzeniu 6'l:, goozin na jego powierzchni (dwa 
razy więcej niż zaloga „Apollo-14") opuścili satelitę Ziemi 
w poniedziałek 2 sierp1tia o godzinie 18.11. Start pojazdu 
„Falcon" transmitowany był przez kamery zainstalowane na 
samochodzie księżycowym, który pozostał na Księżycu. W ten 
sposób telewidzowie na Ziemi mieli możność po raz pierw­
szy obserwować start pojazdu kosmicznego z powierz;chnl 
Ksieżyca 

Drugie „lato stulecia'' Przyjacielskie spotkanie 
Kamera ta przekazała nlezwy. 

kle Interesujący obraz pracują­

cego silnika pojazdu „Falcon": 
przypomina! on ognie sztuczne. 
Kamera ta będzie działać jesz• 
cze przez jakiś czas i, jak spo­
dziewają się. amerykańscy nau­
kowcy, przekaże ona jeszcze 
nigdy nie obserwowane zjawi­
sko: zaćmienie Słońca przez 
Ziemię, co nastąpi 6 sierpnia. niesie widmo suszy na Krymie 

i wniosków międzynarodowej 
narady partli kom unistycznych 
1 robotniczych z 1969 r „ bĘdą­
cych niewzruszo.ną podstawą po-

(Dailszy ciąg na str. 2) (Datlszy ciąg na str. 2) 
N iewiele już brakuje, aby 

padły rekordy ustanowione 
przez pamiętne „Jato stulecia"; 
niewiele - bo w WarsLawie 
średnia temperatura w lipcu br. 
była tylko o 0,2 proc. ntższa 
niż wówczas. Ale naj istotniej­
sze jest to, że już przez ponad 
10 dni w większości regionów 
kraju temperatura przekracza 
w południe 30 stopni. Przykla­
dowo - średnia maksymalna 
temperatura od 26 lipca do 1 
bm. wynosiła dla Warszawy 
31,1 s t„ a średnia dobowa w 
tym samym czasie aż 24,7 st. I 

Te dane zbliżone są do ogól­
nokrajowych. Także 2 bm. w 
południe niemal w całej Polsce 
było powyżej 30 st. 

Jeszcze trochę a kąpiel prze-

Plon~ 

gospodarstwa 
wiejskie 

Wczoraj po południu wybuchł 
wielki pożar we wsi Charłe­
jów, pow. Luków, w wojewódz 
twie lubelskim. Ogień objął 34 
budynki, w tym 6 mieszkal­
nych. 17 stodół I 11 obór. Ak­
cję ratowniczą utrudnia! brak 
wody. 

W poniedziałek do godziny 
17.30 zanotowano w całym kra­
ju 20 pożarów. Przede wszyst­
kim pallly się gospodarstwa 
wiejskie. 

Terror w Sudanie 
W Sudanie terror rozp1;tany 

przez gen. Nimeiriego nie sła­
bnie. Trwa „polowanie" na 
przywódców komunistycznych i 
lewicowych, w dalszym ciągu 
poszukuje się osób oskarżonych 
o udział w zamachu stanu 19 
lipca. Nieprzerwanie pracują 
także trybunały wojskowe, wy­
dając coraz to nowe wyroki. 
W niedzielę wieczorem sąd wo­
jenny skaza! na kary wielolet­
niego więzienia dwóch pułkow­
ników, jednego majora i dwóch 
poruczników, oskarżonych o u­
czestnictwo w wydarzeniach 19 
lipca. 

w areszcie domowym wajdu­
je się minister transportu i ko­
munikacji, Ahmed el Dżak. 

stanie być orzeźwieniem. Woda 
\'{ jeziorach, rzekach i nad mo­
rzem staje się coraz cieplejsza. 
Przykładowo : w Pucku - 25,8 
st., na Helu - 22,3 st., w gwi­
noujściu - 21,4 st„ w Ustce -
20,4 st„ jeziora w Mikołajkach 
- 23,4 st„ ·ale to nie są jesz­
cze .rekordy, bowiem w niektó-
rych jeziorach na Pomorzu. 
Szczecińskim temperatura iu-
stra wody przekracza już 3il st. 

Najbliższe dni, n iestety, nie 
zapowiadają \O.'~'rażniejszego o­
chłodzen ia, a przede wszystkun 
tak już potrzebnych opa:!6w. 
W konsekwencji stan rzek zbli­
ża się już do minimalnych po­
ziomów. Sytuacja nie jest jesz­
cze katastrofalna, ale pe;.\·ien 
niepokój jest uzasadniony, bo­
wiem stan wód gruntowych ma 
wciąż tendencję spadkową. 

W dniu 2 sierpnia 1971 r. na Krymie odbyło się przyja-
cielskie spotkanie przebywających na wypoczynku w Związ- ).---------------------------..;.., ____ _ 
ku Radzieckim przywódców partii komunistycznych I ro­
botniczych szeregu krajów socjalistycznych oraz radziec­
kich przywódców partyjnych i dzialaczy państwowych, 

W spotkaniu uczestniczyli: I sekretarz KC BPK, prze­
wodniczący Rady Państwa LRB, T. Ziwkow, sekretarz ge­
neralny KC K.PCz G. Husak, I sekretarz KC MPLR, prze­
wodniczący Rady Ministrów MRl-, J. Cendebal, I sekretarz 
KC SED E. Honecker, I sekretarz KC PZPR, E, Gierek, 
I sekretarz KC WSPR, J. Kadar, sekretarz generalny KC 
KPZR, L, Breżniew, czlonek Biura Politycznego KC KPZR, 
przewodniczący Prezydium Rady Najwyższej ZSRR, N. 
Podgorny, członek Biura Politycznego KC KPZR, I sekre­
tarz KC KP Ukrainy, P. Szelest. 

Uczestnicy spotkania poin!or 
mowali się wzajemnie o 
przebiegu budownictwa socjali­
stycznego i komunistycznego w 
swoich krajach. Podkreślono 
przy tym jednomyślnie rosnące 

w 

Żniwa 
tropikalnych 

upałach 
Tropika1ne wprost 

u,paly ogroom.a u­
trudniają pracę rol­
nikom i z,mw;zają 

ich do maksymal­
nego wysi~u z u­
wagi na doj.rzewa­
jace na.raa; zboża, 

któ.re trzeba s.zybko 
rz.wozić 1 mlócić. Je­
śli s.przęt zbóż pro: 
wadzony będzie na­
dal w tym tempie 
co obecnie, to -
ja,k pr·zypuszozają 

fachowcy - w cią­

gu najbliższych 8-

10 dni żnhwa zosta­
ną w za.sadzie za­
kończone. 

Chociaż tempo 

znaczenie wielkich sukcesów o­
siągniętych przez bratnie pan­
stwa so.cjahstyczne, scisłe· 
go, wszechstronnego wspóldzia­
lania między nimi na zasadach 
marksi:z.rnu-leninłzmu 1 interna­
cjonahzmu socjalistycznego. U­
czestnicy spotkania wyraLili 
gł1;bok1e zadowolenie w związ­
ku z tym, że zgodnie z głow­
nyml zadaniami i zasadnicLymi 
kierunkami 'rozwoju socjali­
stycznej integracji gospodarczej 
nakresłonymi przez przywod­
cow partii komunistycznych i 
robotniczych oraz szeiów rzą­
dów krajów cztonkowsk..ch 
RWPG na XXIII specjalnej se­
sji Rady Wzajemnej Pomocy 
Gospodarczej, na XXV &esji 
RWPG jednomyślnie przy;ęto 
kompleksowy program dalszego 
poglębiania i doskonalenia 
wspoLpra.cy oraz rozwijani.a so­
h: J '';,'<"'lej Jntegracjl gospo­
darczej .krajów członkowskich 
RWPG. 

Realizacja tego długofalowego 
programu będzie sprzyjać a<t­
tywnemu rozwiązywaniu zadania 
dalszego podnoszenia poziom u 
żyćia' ludzi pracy, dalszego u­
macniania jedności politycznej i 
gospodarczej oraz zwartości 
bratnich krajów socjalizmu i 
odegra historyczną rolę w za­
pewnieniu nowych zwycięstw 
socjalizmu i komunizmu, w u­
mocnieniu pokoju i bezpieczeń­
stwa międzynarodowego. 

W trakcie spotkania poruszo­
no a•ktualne zagadnienia roz­
woju światowego ruchu komu­
nistycznego oraz problemy po­
lityki zagranicznej, będące 
przedmiotem wzajemnego zain­
teresowania. Podkreślono, że 
rozwoi sytuacji międzynarodo­
wej potwierdza słuszność ocen 

Po zachorowaniach na cholerą w Hiszpanii -
Srodki ostrożności 
nu wszelki wypadek 

Jak już tnformowala prasa, w prowincji Saragossa w Hisz­
panii zanotowano ostatniG przypadki .zachorowań na cho• 
Ierę. zarejestrowano tam 7 przypadkow tej chor_oby, Do­
tychczas zachorowania na cholerę notowano w kilku kra: 
jach azjatyckich oraz w całej prawie Afryce SrodkoWeJ. 
Ostatnio zaobserwowano przesuwanie się ognisk cholery 
wzdłuż wybrzeży Oceanu Atlantyckiego aż do Hiszpanii. 

Jak informuje Ministerstwo Zdrowia i Opieki Społecznej, 
mimo malego prawdopodGbieństwa dotarcia tej choroby do 
Polski, jednak z uwagi . na wzmożo.ny ruch turystyczu;v 
w naszym kraju - poczymono wszelkie środki ostrożności. 
Zwiększono obsadę służby kwarantannowej na lotnisku mię­
dzynarodowym Okęcie - głównym punkcie przepływu za­
granicznych turystów do naszego kraju. Wszystkie osoby 
wyjeżdżające bądź przyjeżdżające z Hiszpanii muszą posia­
dać ważne świadectwa szczepień przeciwko cholerze. 

Wszystkie te przedsię"'2:ięcia stanowią jeden z elementów 
zmierzających do ochrony kraju przed wszelkim! epidemia­
mi. 
Zwłaszcza teraz - w okresie szczytGwych upałów - naj­

ważniejszym czynnikiem uniemożliwiającym rozprzestrzenia­
nie się cholery i innych chorób epidemicznych są odpowied. 
nie warunki sanitarne i przestrzeganie zasad higieny. Ch()­
dzl mianowicie o to, by wykorzystywać wodę zdatną do pi­
cia po przegotowaniu, spożywać jarzyny i owoce po dokład­
nym umyciu itp. 

Materiały budowlane 
przeznaczane dla • WSI 

rzeczywiście trafią na wieś 
Zakładany. łączny wzrost do­

staw materiałów budowlanych 
dla wsi co najmniej o 50 proc. 
w 1975 r. w stosunku do 1970 r. 

stworzy znacznie korzystniej­
sze warunki dla rozwoju wiej­
skiego budownictwa Indywidua! 
nego, jednak w niektórych 
asortymentach nie pokryje je­
szcze w pełni potrzeb. Tym 
większego znaczenia nabiera 

więc właściwa gospodarka1 
rozdysponowanie materialów 
stosownie do faktycznych po­
trzeb i możliwości istniejących 
w zakresie rozwoju budownic-
twa w poszczególnych regio-
nach. Dotychczasowe formy 
rozdziału na województwa 
„puli" przeznaczonej dla wsi 
pozostawiały wiele do życzeni,a. 
Występowały duże dysproporcje 
krzywdzące niektóre wojewódz­
twa. 

prac żniwnych jest 
bardzo dobre, to 

. 
me wróciły. do domu osoby 63 

jednak wyschnięta 

Dziś 6 stron 
Ma nie tylko dlugle, jasne kosy !„. kosę, 
ale jeszcze potrafi się doskonale nią pos11t.1-
giwać. Kto? Krystyna Czarnierka ze wsi 
Natolin (pow. Brzeziny, woj. łódzkie). Sko­
siła o.na sama dorodn y łan żyta w gospo-

gleba Urtrud<nia. moc. 
no prowadzenie pod­
orywek i s iew po­
plDIIlóW, 

Aby nnslępny weekend 
nie był dla wielu ostatnim 

Aby zapobiec popełnianiu po· 
dobnych błędów, podjęto pra­
ce nad ustaleniem l wprowa­
dzeniem w życie nowych wska­
źników zapotrzebowania i roz-
dzlalu materialów na woje-
wództwa. Zdaniem międzyre-
sortowej komisji, powołanej 
dla opracowania nowego syste­
mu - najbardziej słuszną, bo 
opartą na obiektywnych prze­
słankach zasadą będzie 
określanie wielkości przydzia­
lów na podstawie łącznej ku­
batury obiektów wznoszonych 
w poszczególnych wojewódz­
twach i możliwości rozwoju 
produkcji, głównie zwierzęce:!. 

darstwie swoich rodziców, 
CAF - Rosiak telefoto 

Wielkie obietnice handlu 
Miniony weekend miał, nie­

stety znów tragiczny przebieg. 
Na terenie kraju w sobotę i 
niedzielę miały miejsce 282 wy­
padki drogowe, z czego 54 -
to wypadki poważniejsze w 
skutkach. Smierć ponloslo na 
drogach 25 osób, w tym 6 d zie­
ci; 48 osób (w tym troje dzie­
ci) odniosło w wypadkach cięż­
k ie obrażenia ciała. Wśród 
przyczyn wypad•ków powtaria 
s.ię: „był w stanie nletrzeż-

wym"„.; ;,Jechal z ·niebezpiecz­
ną szybkością"„. 

W ciągu minionych dwu u. 
palnych dni tragiczne żniwo 
zebrała również woda - uto· 
nęlo ~8 osób, w tym 7 dzieci. 
Wielu z tych, którzy ka,paJi się 
po raz ostatni, weszło do wody 
w stanie rnetrzeźwym, bądź w 
miejscach nie strzeżonych. 

Na czerwcowym plenarnym br. dokonać wspólnie z prze-
posiedzeniu Sejmu k ilkunastu myslem oceny możliwooici 
poslów poświęciło swe wystą- ZWIĘKSZENIA jeszcze w br. do ­
pienia problema.tyce rynku we- staw rynkowych ponad ustale­
wnętrznego. Ich opinie l po- nia planowe, a dotyczyć to po­
stulaty zostały natychmiast winno towarów poszukiwa::iych 
przeanallzowane przez Kolegium i deficytowych. Do 30 września 
Młl;W. Wynikiem tej pracy są br. zweryfikowane mają być 
ostatnie decyzje ministra han- przez MHW dotychczasowe ZA· 
dlu wewnętrznego w sprawie SADY PODZIALU TOWAROW 
realizacji uchwały Sejmu i po- DEFICYTOWYCH, a zwłaszcza 
stulatów poselskich, podjęte w mięsa i przetworów mięsnych 
porozumieniu z prezesami za- oraz masła. Prowadzone też bę­
rządów CRS ,Samopomoc Chłop- dą systematyc2>ne kontrole ZA· 
ska" i zss „Społem". OPATRZENIA WSI, małych 

Dla ilustracji - kilka przy- miast i osiedli w towary żyw­
ktadów proponowanych zmian. nościowe i przemyslowe. 
Otóż dyrektorzy central han- Kierownictwo central handlu 
dlowych mają do 15 sierpnia tekstylia.mi, odzieżą i obuwiem 

~'-'-'-'-'-'-"-~~~'-'-"-'-'-~'-'-'-'-"-'-'-"-'-'-~"-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'-~'-'-'-'-''~~~N~~ 

Che~ ukrzyżować 
kardynała swego 

Reakcyjni katolicy boliwijscy grożą ka.rdynalowl Clementowi 
Maurerowi ukrzyżowaniem, jeżeli zechce wprowadzić w życie pro­
jekty mające na celu dopomoże nie warstwom niższym. Kardynał 
zapowiedział, że zamierza przeznaczyć na ten cel część bogactw 
nagromadzonych przez duchowieństwo katolickie w Boliwii. Dal 
temu wyraz w liście pasterskim ogłoszonym w miejscowości su­
cre. 
Spotkało się to natychmiast z 

licklch tego kraju. Przeciwnicy 
gtośni radiowych zapowiedzieli 
kardynała wląc~nie, 

protestem reakcyjnych kól kato­
jego idei za pośrednictwem roz­
ostrą kontrakcję do zgładzenia 

Do końca października br. 

ma do 31 października br. do­
konać analizy dotychczasowych 
metod badania rynku pod wzglę­
dem asortymentu, rozmiarów I 
numeracji odzieży i obuwia. 
Na tej podstawie mają być o­
pracowane szersze, odpowied-

Alarm trwa l Uważajmy, aby 
następny weekend nie by! dla 
nas ostatni 1 

koncepcja ta ma przyjąć formę 
konkretnych propozycji; woje­
wódzkie I powiatowe rady na­
rodowe dokonają do tego czasu 
bilansu potrzeb materiałowych 
na swych terenach, konfrontu~ 

(Dallszy ciąg na sbr. 2) 
nio ulepszone programy badań. • ..W 
Sciśłejsza ma być również 
współpraca między orgartizacja­
mi handlu państwowego i spól­
dzielczego. 

W grupie problemów doty­
czących JAKOSCI towarów ryn­
kowych, mówi się m. in. o in­
tegracji form i metod dzialan la 
służby odbioru jakościowego 
towarów w jednostkach handlu 
państwowego i spól<łzielczego. 

Codziennie tgsiqce 
podróżq slużbowgch 

Takie zespolenie wysiłków po- w Komitecie Pracy i Pla.c _ prowadzone są 
winno skuteczniej przeciwdzia- prace lllad dość dalelro idącym izrefo1mowa-
lać próbom wciskania towarów niem rzasad wyja.roów w delega.cję sŁużbową. 
odrzuconych przez handel miej- Dotyczą one za.równo wysOtko<ici diet jak i 
ski organizacjom handlu wiej- sposobu ro2>1Lcza.nia delegacji oca,z nielctórych 
skiego, iJnnY'Ch spraw ZJwią·zainych z wyjaZldami s1uż-

Jeśl! chodzi o usprawnfe11ie bowymi. 
W FUNKCJONOWANIU s ieci W Komitecie Plra•cy i Plac podkireśla się, że 
handlowej, to istotne są decy- u.regulowainie ty>ch zagadnień jest uwa.rwnko-
zje dotyczące opracowania przez wa.ne p!'zede wszystkim o~rruniozeniem przez 
prezydia wojewódzkich rad na- za·kłady i f.nstytucj e 'Zlbyt w.iellkiej 1iC2Jby wy. 
rodowych programów likwida- ja~dów slu·żbowyoh. 

W dn1u, w kltóry:m dzienmikarze PAP J;lrze­
prowadzili ten rekooesa.ns - nie byilo wolnych 
miejsc w żadnym iz 9 hoteli wairszaws.kLch w 
Jmórych rza.tnzymują się najczęściej osoby p~ze­
bywające ma delegaojach. A należy dodać, że 
tych 9 hoiteli dys.po.nuje w .sumie ponad 2,1 tys. 
miejsc. Zmaczma część delegowrunych kor.zysta 
rówin.i.eż z, kwaiter p.rywartmyoh, 

Tego samego dnJa w ill'lzech innych mia.sta.ch 
- Kato·w1ca.ch, Lodom 1 Poznainiu nocowa.lo 
pona.d tY\Si.a,C o.sób delegowanych slu:Obowo. cji istniejących luk w sieci Wydabki .na podróże stużbowe wynoszą 7 mld 

handlowej w osie?lach oraz u- zl roc;onie w skali kraju. A przecież są i inne, Wciąż jeszcze mie korzysta się w pelini. -z sie-
dzielenia wszelkie] pomocy za- również ujerrune, konsekwencje tych masowych ci połączeń telexowyich i telefe>nicznych. Ist-
kladom produkcyjnym, ktore wojaży - ;nie tylko w sferze filnansowej: · · b · pragną uruchamiac własne w . . Y eh . 'b tł k . eh meJe <:>wiem &"'.ego rodzaju nieufność do 
sklepy fabryczne. Kolejne zale- spommJJm e>ciaz Y 0 0 u w pe>ciąga • ws.zelkich ?=unueń ~ izamówień bez podpis.u 
ceni a dla prezydiów woj ewódz-1 ozy 0 eh!ronfozmym bra.kiu miej9e W hGtela.ch„. i p1eozą1>k.i.. 

(Da1J$zy ciąg na str. 2) ~ nmw.or:mm:nrrw v- - - = = - - - - 'IJll. - • - = „ „ „ --------- --------7L<Z>M.WLWWWU ~----ftJt:!J"F•~ 



Wielkie obietnice handlu Przyjacielskie spotkanie Amerykańscy astronauci 
'(Dok

0

ończen.iie ze str. 1) 
'kich rad narodowych odnoszą 
Jiię do ROZWOJU sieci prywat­
nej gastronomii, zwłaszcza w 
miejscowościach położonych na 
6zlakach turystrcznych oraz 
również tam, gdzie uspolecz­
ruona sieć zakładów jest jesz-
cze niedosta.tecz.na. , 

Dyrektorzy central handlo-

KADR handlowych - znalazły 
odbicie w przygotowywanym 
obecnie przez MHW wystąpie­

niu o reformę zasadniczy eh 
szkól handlowych i gastrono­
micznych i powołanie 4-letnich 
średnich szkól handlowych, 
przygotowujących wysoko wy­
kwaMi•kowanych sprzedawców 
i kierowników sklepów i stoisk. 

Na zakoriczenie warto powie­
dzieć o jeszcze jednej projek­
towanej nowości. Chodzi mia­
nowicie o utworzenie przy pari­
;StWO\\ ych przedsiębiorstwa.eh 
handlowych zespołów, które by 
reprezentowały konsumentów i 
w ich imieniu współdziałały ze 
sklepami. 

wych, zjednoczenia domów to­
warowych 1 zarząd ZSS „Spo­
lem" rozważyć powinny możli­
wość, Wydatnego rozwoju 
SPRZEDAŻY WYSYl.K.OWEJ, a 
CRS „Samopomoc Chłopska" 
<:>pracować założenia programu 
'\lruchomienia sprzedaży wysył­
kowej dla ludności wiejskiej -
we własnym zakresie. Wnioski 1---------------­
w tej sprawie mają być przed­
tsta wione do listopada br. 

Aby usunĄć istniejące utrurl­
·nienLa w zaopatrzeniu wsi w 
węgiel i cegłę - MHW wspól­
lllie z CRS „Samopomoc Chłop­
ska" wystąpi o przyspieszenie 
decyzji PKC w sprawie unia­
ny marż handlowych na te to­
wary. Postulowane zwiększenie 
'marż umożliwi sprawniejsze do-
6ta.wy dla odbiorców wiejskich. 

Jeśli chodzi o PROBLEMY 
PRACOWNICZE w resorcie han­
dlu wewnętrznego, to w pierw­
szym rzędzie uznano za nie­
zbędne OGRANICZANIE mająt­
kowej odpowiedzialności pra­
cowników. Sprowadzenie . zasad 
tej ód,powiedz1alnosci do granic 
winy udowodnionej wpłynąć 
powinno na poprawę óbslugi, 
dając możliwość operatywnego 
przesuwania personelu w skle­
pach i lepszej obsługi w m~ 
gazynach. Eksperymentalnie 
wprowadzane juz n.owe zasady 
mają być rozszerzane, a wy­
niki tej działalności analtzowa­
ne przez odpowiednie komórki 
MHW. 

Istotne są również decyzje do­
tyczące wytycznych w sprawie 
kierunków premiowania I za­
sad wypłacania premii w br. 
dla robotników i kierowców sa­
mochodowych zatrudnionych w 
handlu, 

Równiez dla ursprawnienia dzia­
łalności handlu wiejskiego przy­
gotowuje się zmiany w trybie 
rozdzielnictwa środków transpt>r­
towych dla handlu i wprowa­
dzenie centralnych przydziałów 

.Materiały 
budowlane 
dla wsi 

(Dokończenie ze str. 1) 
jąc program rozwoju budow­
nictwa z nowymi wskaźnikami. 
Chodzi bowiem o to, by ulep­
szony system został uwzględ­
niony w pracach nad planem 
b1eżące.1So 5-lecia. 

Poczyniono równocześnie kro­
ki w kierunku zapobiegania 
„przeciekon1" materiałów bu„ 

dowlanych przeznaczonych dla 
wsi. Część materiałów - w nie­
których przypadkach nawet 30 
proc. - nie docierała do od­
biorcy wiejskiego. gdyż była 
zabierana na inne, niezgodne 
z przeznaczeniem cele. 

Decyzje rządu zobowiązały 
zainteresowane re$orty do ana­
lizy przyczyn tego stanu i 
przediwdzlalania Im w drodze 
kontrolowania realizacji do­
staw. 

Dziś 2achmurzenie niewielkie, 
możliwość burzy. Temperatura 
maksymalna do 32 st. Wiatry 
słabe, zmienne. Jutro nadal u-

(Dokończeni•e ze str. 1) 
lityki bra.tnlch partii marksi­
stowsko-leninowskich. Zyc1e po­
twierdza historyczne znaczenie 
narady dla dalszego umocn:e­
nia jedności światowego ruchu 
k.omunistycznego i robotnicze­
go na bazie marksizmu-lenrniz­
mu, dla walki przeciwko pra­
wicowemu i lewicowemu opor­
tunizmowi, dla zespolenia ws,y­
stkich sil postępowych i naro­
dowowyz,wolei\czych w walce 
antyimperialistycznej. 

Uczestnicy spotkania podkre­
ślili wielkie znaczenie progra­
mu pokoju wysuniętego na 
XXIV Zjeżdzie KPZR 1 popie­
ra n ego przez bratnie partie ko­
m unistyczne i robotnicze. Re­
alizacja tego programu ma o­
degrąć szczególnie ważną rolę 
w pra.wdziwym osłabieniu na­
pięcia międzynarodowego, za­
pewmeniu pokoju 1 bez.pieczeń· 
&twa narodów. 

w toku wymiany poglą:lów 
wiele uwagi poświęcono zagad­
nieniom umocnienia bezpieczen­
stwa europejskiego. Realizując 
w praktyce leninowską pol•ty­
kę zagraniczną, bratnie kraje 
socjalistyczne wysunęły szereg 
poważnych inicjatyw zmierzają­
cych do zapewnienia trwałego 
pokoju w Europie I potrafiły 
doprowadzić do znanych pozy­
tywnych postępów w roz·nuJU 
sytuacji europejsk)ej. UczMtni­
cy ~potkania wyrazili przeko­
nanie, że podstawowe interesy 
narodów europejskich wyma;;a­
Ją aktywnych kroków w dzie­
dzinie osłabienia na.pięcia ze 
strony wszystkich państw euro­
pejskich. Zwołanie narądy eu­
ropejskie.i. ratyfikacja układów 
NRF z ZSRR 1 PRL. uregulo­
wanie problemu Berlina za­
cliodniego, uznanie ukladu mo­
nachijskiego za nieważny od 
samego początku, ogranicze:-iie 
zbrojeń i sil zbrojnych w Eu­
ropie mogą i powinny stać się 
ważnymi etapami na drodze do 
ugruntowania trwałego po)<qju 
w Europie. 

Uczestnicy spotkania ponow­
.nie wyrazili zdecydowaną . i 
niezmienną gotowość udzielenia 
wszechstronnego, niezbędnego 
poparcia bohaterskiej walce na­
rGdów Indochin przeciwko a­
gresji amerykari,kiej. Uważają 
oni, że niedawne propozycje 
TRR Republiki Wietnamu Po-

ludniowego w sprawie pokojo-
wego "uregulowania konfliktu • nu z1· e m1· ą 
w Indochinach zawarte W zna- wrucu1q 
nych „siedmiu punktach", z 
k~órymi w pełni solidaryzuje 
się r~ąd DRW, oqpowiadają .za­
sadniczym interesom wsz)lst­
kich narodów Indochin i stano­
wią sprawiedliwą podstawę do 
przywrocenia pokoju i bezpte­
czenstwa w Azji poludniow.o­
wschodniej. 

w trakcie spotkania st wier­
dwno całkowitą zgodność po­
glądów Jego uczestników w 
sprawie poparcia dla sprawied­
liwej walki narodów arabskich 
o przywroct>nie pokoju na Bli­
skim Wschodzie i likwidację 
następstw agresji izraelskiej. 
Niezwłoczna realizacja rezolu­

cji Rady Bezpieczeństwa z 22 
listopada 1967 r. jest palącą po­
trzebą obecnej chwili. Uczest­
nicy spotkania wyrazili poważ­
ne obawy w . związku z okrut­
nym terrorem wobec partii ko­
m unistyczneJ 01'az inny.eh or­
ganizacji "demoRratycznyth w 
Sudanie. Potępia.ją oni zdecy­
dowanie bezprawie i samo "·olę, 
popełniane przez. władze sudań­
skie, co wykorzystywane jest 
przez siły imperializmu l re­
akcji przeciwko interesom na­
rodu sudariskiego. 

Uczestnicy spotkania podkre­
ślili szczególne znaczenie wal­
ki o da-lsze umocnienie jedno­
scl 1 ~wartą~ci .wspólnoty so­
cjalistycznej, międzynaródowego 
ruchu robotniczego i komuni­
stycznego, wszystkich s!I anty­
imperialistycznych dlą . za,Pew­
nienia pomyślnego przebiegu 
budownictwa socjalistycznego i 
komunistycznego, 'dla utrwale­
nia zasad pokojowego współ­
istnienia w . stosu.nkach między 
krajami o różnych ustrojach 
społecznych, . ct.ra nowych zwy­
cięstw klasy robotniczej· i spra­
wy socjalizmu. 

Spotkanie kierowniczych dzia­
łaczy bratnich · partii upłynęło 
w serdecznej, przyjacielskiej 
atmosferze i charakteryzowało 
się pełną jednomyślnością i 
wzajen1ny1n zrózutnieniem we 
wszystkich poruszonych zagad­
nieniach. 

w spotkaniu uczestniczyli se­
kretarze KC KPZR K. Katu­
szew i B. Ponomariow oraz I 
członkowie KC KPZR K. Ru­
sakow 1 G. Cukanow. 

(Dokończen.iie ze str. l) 

Poniedziałek - ostatni dzień 
pobytu na Srebrnym Globie -
amerykaoscy astronauci spędzi­
li równie pracowicie jak i po­
przednie dm. Swym elektrycz­
nym samochodem dokonali re­
konesansu w kierunku północ­
no-zachodnim od miejsca lądo­
wanii;I, posuwając się wzdłuż 
szozel.i.ny Had.ley a. 

kreśla się, że zastosowanie te• 
go pojazdu umozliwilo astro• 
nautom przeprowadzenie znacz• 
nie większej liczby obserwacji 
1 zbadania większego obszaru. 

Program badan nauk:owych 
„Apollo-15" nie został . jednak 
wyczerpany w momencie star­
tu z Księżyca. Trzej astronau­
ci pozostaną jeszcze na orbicie 
księżycowej dwie doby, prowa­
dząc obserwację Księżyca i nie-
ba, badając promieniowanie 

Cały przebieg trzeciego „spa- słoneczne i przeprowadzając 
ceru" transmitowany był przez szereg innych eksperymentów. 
kolorową telewizję. samochód Po ich zakończeniu rozpoczme 
astronautów zbliży! się do kra- się trzydniowa podróż powrot-
wędz1 szczeliny Hadleya, któ- na. W sobotę 7 sierpnia o go-
rej zbocza są stosunkowo la- dzrnie 21.46 czasu warszawskie-
godne, chociaż obraz przekaza- go, „Apollo-15", w 295 godzin 
ny przez kamery telewizyjne po opuszczeniu Przylądka Ken-
robil wrażenie urwiska. w cza- nedy'ego, opadnie na wody Pa• 
sie jazdy astronauci co chwilę cy!iku. 
schodzili z pojazdu zbierając.-~---------------
próbki skal i wybierając dro­
gę. W pewnej chwili Scott, 
który zobaczy! wyjątkowo in­
teresujący odłamek skały l 
chciał pobiec w jego kierunku, 
przewrocil się, nie zrobił sobie 
ject.nak krzy>wdy. Oprócz zebra­
nia próbek, które wywatują ży­
we zain.teresowamie geologów, 
astrooautom udało się sfotogra­
fować wyrażnie widoczne na 
zboczach szczeliny Hadleya, 
warstwy gruntu · księżycowego. 

W czasie swego rekordowo 
dluglego pobytu na Księżycu 
astronauci zebrali około 90 ki­
logramów próbek gruntu księ­
życowego - pyłu, kamieni i 
odłamków skalnych. 

Wyprawa „Apollo-15" obfito­
wała w drobne awarie, m. in. 
wynikły trudności w 'odłączeniu 
pojazdu księżycowego „Falcon" 
od· kabiny macierzystej przed 
lądowaniem, uległ uszkodzeniu 
system sterowania ' samochodu 
elektrycznego „Rover". świder 
do pobierania próbek uwiązł w 
gruncie oraz szereg innych, 
które jednak udawało się as­
tronautom usunąć. 

·Szczególne zainteresowanie 
wśród specjalistów budzi zacho­
wanie się na powierzchni Księ­
życa pojazdu elektrycznego 
„Rover". Ten „terenowy pojazd 
księżycowy" wykazał całkowitą 
sprawność. Jednocześnie pod-

KlłOllKI\ 
w.-.P~oaow 

e W Kaszewach pow. Kutno, 
w wypełnionym wodą wyrobi· 
sku cegielni utonął 36-letmi Ma.­
rian Kapusta. e W miejsco.wości Sto1ec pow. 
Sieradz utonął Franciszek Ko­
la.nek (23 Jata). 

e w Lęczycy kierowca auto• 
busu PKS z Płocka K. GórnLc· 
ki u<ierzyl w stojącą ciężarów· 
kę należącą do PKS w Klei· 
cach. Wskutek zderzenia cięż­
ki.eh obrażeń ciała doz,naly trzy 
pasażerki autobuSou. Przyczyrną 
wypadku byly nieostroi..na jaz­
da i zmęczenie kierowcy auto­
busu. Straty materialne - o!J.' 
80 tys. z!. 

e W miejscowości Wygoda. 
pow. Skierniewice jadący na 
motocy.klu W. Niediwiadek, W. 
Wenus, B. Dębowska (wszyscy 
ze Skierniewic) najechali na 
idacych W. Skowrońskiego i J. 
Cebulę (zam. pow. Skierniewi­
ce). Wszys~kie osoby znajduj~ 
się w sz.pLtału. 
e Ciężkich ohra.żeń ciała 

taboru dla przedsiębiorstw 
transportowych handlu miej- p~~}~· zachód słońca o godz. ~'-'-''-'"'''''''"'''"'"'''"'"''''"'''''''-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'''-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'-'''''''''''''''''''''''''":"'·'''' 

doznal w wypadku motocykl!,., 
sta Józef Grzelak, który w Bu­
dach pow. Kutno, wy>muszając 

pierwszeństwo, zderzy! się z 
ciąg,nikiem. 

skiego i wiejskiego. 
Postulaty poselskie dotyczące 

"'mlaJI w systemie SZKOLENIA 

19.32, j.utro wschód o 4.05. 
(D7.i5 imienillly obchodzi Ni.ko­

dem). 

Uczelnie wojskowe 
przyjmujq jeszcze kandydu~ów 
Trwają jeszcze przyjęcia kan­

dydatów na s.tudia do następu­
jących uczelni wojskowych: 
Wyższej SzkQ!y Oficerskiej 

Wojsk Zmechanizowanych we 
Wrocławiu, Wyższej Szkoły Ofi­
cerskiej Wojsk Obrony Przeciw_ 
lotniczej w Koszalinie, Wyższej 
Szkoły Oficer~kiej Wojsk Ra­
kietowych i Artylerii w Toru­
niu oraz Kompanii Akademickiej 
Centrum Szkolenia Służb Kwa­
termistrzowskich przy Politech­
nice Poznańskiej w Poznaniu. 

Do ~ pierwszych szkól przyj­
mowani są maturzyści na pod-

*SPORT * SPORT 

sta,wie złożonych egzaminów 
wstęp_nych, które odbędą się w 
poszczególnych szk o.lach w 
dniach od 25 do 28 sierpnia br. 

Do Kompanii Akademickiej 
Centrum· Szkolenia Służb Kwa­
termistrzowskich przy Polltech­
nice Poznańskiej przyjmowani 
są wyłącznie kandydaci, którzy 
w br. ubiegali się o przyjęcie 
na wyższe uczelnie o kierunku 
technicznym. pomyślnie złożyli 
egz„min wo;tępny . !~cz nie zo­
stali przyjęci z braku miejsc. 
Bllż<zych informacji udzielają 

wlaściwe sztaby w_ojskowe. 

* SPORT * SPORT 

Relleksje po meczu LKS 
z piłkarzami z NRD 
.Tuż za niespelna tydzień pil_ 

karze LKS zainaugurują sezon 
I-ligowy meczem w Lodzi z Wi· 
sl11. Najpoważniejszym spraw· 
dzlanem łódzkiej drużyny przed 
rozgrywkami mistrzowskimi by! 
mecz z eksmistrzem ekstrakla­
sy NRD FC Karl-Marx-Stadt. 
Spotkanie to zakończyło się 

zwycięstwem gości z NRD 1 :O. 
Na jego marginesie chcieliśmy 

podzielić śię z Czytelnikami u-

Dziś 

Włókniarz (P) 
FC Karl Marx-Stadt 

Goszcząca w Lodzi I-ligo'Wa 
drużyna piłkarska z NRD FC 
Karl-Marx-Stadt rozegra dzisiaj 
w Pabianicach kolejne spotka­
nie, :Przeciwnikami piłkarzy 

NRD będzie drugoligowy uspół 
pabianickiego Włókniarza. 

Początek dzisiejszego spotka­
nia w PabiaiiJcach o godz. 17. 

(S) 

TOTO-LOTEK 

I, U, 18, Z3, 30, 32, 411d. 28 

„KUKULECZKA" 

I, 9, 12, 13, 25, 30, dod. 10 
Kolicówka ba'llderoll u2t 

wagami na temat sposobu gry 
naszej 11. 

Na tle zespołu gości łodzianie 
niestety nie wypadli tak dobrze 
jak tego oczekiwaliśmy. Stwier_ 
dzić należy, że futbol zaprezen­
towany przel'. zespól z Karl• 
Marx-Stadt bliższy był wzorom 
obowiązującym obecnie na świe­
cie, niż sposób gry LKS. Goście 
grali nowoczesną pliką, długimi 
p odaniami, szybko pozbywali się 
p1lki, szybko zdobywali teren 
grając zdecydowanie i ostro 1.a­
równo w ataku jak I obronie. 
Cóż, tak grają najlepsze zespo­
ly na świecie. Tymczasem LKS 
stosował w swojej grze jak 
zwykle wiele niepotrzebnego 
dryblinirn. a do zdobycia tere­
nu łodzianom potrzeba było co 
najmniej iklk.unastu podań. In­
na może •prawa, że piłkarze 
LKS nieco oszczędzali się przed 
najbliższym meczem z Wisłą, 
niemniej jednak konfrontacja z 
zespołem gości nie wypadła dla 
na• korzystnie. 

Jakie wobec tego perspekty­
wy moi;na wysnuwać przed me­
czem LKS - Wisła? Z pewno­
ścią krakowianie reprezentują 
styl gry bardziej zbliżony do 
LKS niż do drużyny niemiec­
kiej, Ostatnio Wisła przebywa­
ła na dość długim tournee w 
Stanach Zjednoczonych. co z 
pewnością nie pozostanie bez 
ujemnego wpływu na grę tej 
drużyny w początkowej fazie 
rozgrywek mistrozwskich. Mamy 
tego przykłady na Górniku, Le­
gii , czy Ruchu. 

Krakowianie po kilku dniach 
odpoczynku przystąpili do tre­
ningów, ale nie ukrywają, że 
czeka Ich w Lodzi trudne za­
danie. 

Tak więc, mimo, że jesteśmy 
nieco zmartwieni stylem gry 
LKS w meczu z drużyną NRD 
nie ukrywamy jednak pewnego 
optymizmu przed o;potkaniem 
łódzki1!j 11-tki z Wislą. (lns) 

1. DZIENNIK ŁÓDZKI nr 182 (7154) 

BERLIN, I sekretarz I<C SED 
Erich Ho.necker i premier NRD 
Willi Stoph odbyli rozmowę z 
amba.sado.rem ZSRR w NRD 

P10trem Abrasimowem. Omó­
wiono aktuaLne • zagactmienia in­
teresujące obie strony. 

WARSZAWA. P ,reze-s Rady 
Ministrów mia111ował mgr Stani­
sława Mall'c1nlrowskiego podse­
krelarrz.ern stanu w Min!ste·r" 
stwle Zd.rowi,a. i i;>p;ięk,i Spólecz, 
nej. 

LONDYN. BrYtY;lski' młni.Ster 
spra.w zagranloz.nych Doug!~ 
Home oświadozyl w Izbie Gmin, 
że chciałby złożyć wizy1ę w 
Chiriskiej Republice Ludc.wej w 
czasie dogodnym dla obu kira­
jów. 

TEL AWnv. Specjalny WY-
slanni!k prezydenta Nixona na 
Bli~ki Wschód, sekretarz stanu 
Joseph Si.sen s.potkat się w po­
niedziałek po raz drugi z pre­
mierem Goldą Meir w celu 
przedysdmtowa.nia możll~vośc;.i 

* SPORT * SPORT 

zawarcia tymczasowego pocozu­
m,ienia w spra~\lie otwarcia Ka­
nału .Suesikiego. . . . *· ,, .... ;, •• 
·r-~ kle wl~ie'. "Olrupacyjne 
wyp,ętlzają tysiące ,A'l'abów z 
okręg!:! Dż_ąb.alia, • leiąc;eso w 
st>retil! Gaiy. Wysa<l.zono w po­
wiettze • l>O•nad 100" arabsk!ch 
domów, a. ich mieszkańców 
prz;esiedlo,no do .. ooozów .SPecjal, 
nych, ut\\·orzo.nych 111a Pustyni 
Synaj~kiej. · 

TOKIO. Naomi Nishimura zo­
stał miarnowąny . ministrem 
obrony. Japnoiij na miejsce Kel­
kichi Masuhara, który poda! •i~ 
do . dymtsjl. po, katastrofie, jaka 
nastąplla w ubiegly piątek, pod_ 
cza.!! ~~tórej_ z.derzyl się samolot 

* SPÓRT * SPORT 

pasażerski z wojskowym i 162 
osoby po.niosly śmierć. 

MOSKWA. Fala protestów 
przeciwko represjom wobec ko­
munistów w Sudanie nie słab­
nie. Do Chartumu i ambasad 
::.udań.skich na całym świecie 
nadal naplywają depesze żądl­
jące wsbrzymania tych represji. 

WASZYNGTON - Senat USA 
uchwalil ustawę upoważniającą 
rf.lfd • do· jawnego ·finansowania 
dywersyjnyrh rozgłośni radlo­
wycJ1 „ Wolna Europa" i 11 Wol­
ność". Na· ten cel przyznano 3~ 
111tn dolarów na najbliższy rok 
finansowy. 

BELGRAD - Słynny gwia:r;­
dor filmowy Richard Burton 
wystąpi w jugosłowiańskim fil­
mie batalistycznym, w którym 
odtworzy postać prezydenta Ju­
gosławii. W niedzielę przybył 
on wraz ze swą małżonką Eli­
zlll/eth "I:aylor na wyspę Brionl, 
gdzie został przyjęty przez sze­
fa państwa jugosłowiariskiego. 

* SPORT * SPORT 

e O godz. 9.30 w Lodzi na 
skrzyżowa.n>u ul. Starorudz.kiej 
l Marii 6-letni Grzego·rz K. (ul. 
Lutomierska) wpadł pod samo­
chód IP 691.5, „Star". Chłopiec 
dollnał ogólnych potłuczeń I 
wstrząśnięnia mózgu. Prze>vle­
ziony do Szpitala im. KOTczaka. 

e O godz. 11.15 na skrzyżo­
wa n.Lu ul. Ta go.re i Rogoziń­
s.kiego wybiegla J1agle na u!Lcę 
dziewczynka, wprost pod samo­
chód 11387 1.S. W vJyrnik;u gwał­
townego zahamo.wanla pojazdu 
ranna z-pst.ala pasażetka sa!T)o­
cho<iu 'Re.guna s. Przewiezio!la. 
do S.7.pitala. ' 

e Na ul. Wyciecz.kowej 39 u­
derzył w drzewo samochód 
„Żuk" 6689 IB. Kierowca Jam J. 
dozna! złamania nogi. 

e W miejscowości Barlmlkl 
spaliła się stodoła ze zbic.rami 
i drev.'1110 opalowe. w gospodu­
stwie W. Czapla:rskiego. Sz;kody 
oceniono na 70 tys. zl. 

e Og<lJem w woj. łódzkim za. 
notmvano wczoraj 5 pożaców. · . 

* SPORT * SPORT 

Trudno będzie zdobywać medale Kłopoty ze spotkaniem 
rewanżowym 

Polska - USA Wygraliśmy mecz lekkoatle- H I I ·k· h koatletom walczyć o medale mi-
tyczny z CSRS i z Węgrami, ale w e s· I n· ac strzów Europy na olimpijskim 
me jesteśmy zbyt uszczęśliwie- stadionie w Helsinkach. Czasu 
ni wynikami jakie osiągnęli na- do ostatecznego wyszlifowania 
si repreientanci na stadionie w formy pozostało stosunkowo nie 

Wczoraj zaczętG ponownie 
rozpowszechniać wiadomość, te 
rewanżowy mecz bokserski Pol• 
ska-USA odbyci się ma 7 bm. 
w Lodzi. 

Bratysławie. Liczyliśmy, że re- wiele. 
zultaty będą wacznie lepsze. takiady młodzieżowej Kamińska Mogliśmy zaobserwować na 

Okazuje się, że w dalszym z Aleksandrowa. okazało się, ':l:°e · podstawie ostatnio dokonanych 
ciągu nie mamy rasowych cllu- z chwilą gdy · brak jest Szew.iń- spostrzeżeń, że inne reprezen­
godystansowców, a i nasz as w skiej, czy sarny - to konku· tacje są już prawie gotowe do 
'biegu przełajowym Kazimierz r<!ncja ta .t~aci na swojej w>1r- startu, a u nas nadal panuje 
Maranda musiał zadowolić si!l tości. chaos I powstają rilebezpiecz.ne 
drugim miejscem. Wydaje się wniosek jest jeden I zasadni· .iuki w drużynie reprezenta{!yj-
nam że obok zdobywania kon_ k · (J N . ) 

Sprawdziliśmy u przewodni· 
czącego LKKFlT Wacława 

Zatkę czy wiadomość ta odpo­
wiada prawdzie. dycji przez bieganie po 20_ 30 1--c_z_y_._T_r_u_c:1:_n_o_b_ę_d_zi_e_n_a_s_z_y_m __ 1_e_· __ n_e_J_. __________ a_. __ 1_e_ 

km dziennie - Maranda powi­
nien pracować nad zdobywa­
mem szybkości. W Bratysławie 
nie miał on finiszu. a i prze­
szkody brał stosunkowo wotn·o. 
Jest jeszcze czas by przed star­
tem w Helsinkach uzupełnić za­
uważone luki. 

- l\Ieczu w Łodzi nie będzie! 

Niektórzy mają pretensje do 
Golębiowskiego, że skoczy! on 
tylko 2.10 m. Nie zapominajmy, 
że· mistrzem USA w tej konku· 
rencji został 1.awodnik, który 
uzyskał również 2.10 m. Zresztl\ 
konkurencja w skoku wzwy~ 
Jest wyjąlkowo trudna i tutaj 
chyba jeden centymetr odpowia­
da jednej sekundzie w biegach 
średnich, a na pewno jeszcze 
większa powinna być różnica w 
biegach dlugich. Przecież co­
dziennie nie można skakać 2.2n 
m. Nie chcemy pod żadnym 
względem bronić pozycji Gołę­
biowskiego. ale zabierając PLI· 
blicznle głos w tej sprawie trze­
ba przynajmniej odrobinę zna~ 
się na sporcie. 
Jeżeli przebaczamy nas„ym 

oszczepnikom różnice 5 czy na­
wet 10 m w. porównaniu do o­
siąganych wyników w kraju ~ 
to trzeba zachować pewną . to• 
lerancję w stosunku do pozosta­
łych reprezentantów. Można l 
trzeba pochwalić naszych sprin. 
terów, którzy wracają do for· 
my. Na słowa uznania zasłuży­
ły plotkarki. ale kompromitują· 
co sla bo skakały oble nasze re-1 
pre~entantki. Przecież lepiej od . 
Wierzby skacze mistrzyni spar-

Zacięte pojedynki 
torowców Polski i Holandii 

Prawdopodobnie rewanżowe 

spotkanie zorganizowane zosta• 
nie w Płocku. 

Uważamy, że stanowisko LO• 
dzi w tej sprawie jest jak naJ-

W poniedzial.ek rozegrano na 16 pkt I Józefem Janowskim 13 bardziej słuszne. Przecież PZB 
torze kaliskiego „Włókniarza" pkt. wiedział nie od wczoraj, że bok-
międzyn1'rddowe zawody tzw. serzy USA mają w Polsce roze-
„Omnium dla sprinterów i śred- W tandemach zwyciężyła pa- grać dwa spotkania. Jedno zo· 
niodystansowców". · ra holeJ1ders.1<a - Raeymakres stało zatwierdzone w Wars za• 

W wyścigu drużynowym:. na ·1 van Doorn 11.44 sek, przed pa- wie na „Torwarze", & o drugim 
4 km zwycięstwo odniesii Po- rą polską Szymczak i Raczyń- stale mówiono, że rozegrane zo-
lacy w składzie: Nowi"ckł, Gło- ski. stanie w Katowicach. Przeciei 
wacki, Kierzkowski i' Kacze- nikt w tej sprawie z ramienia 
rowski ·w czasie 4 :41,7 min: Ze- W omnium dla sprinterów PZB nie rozmawia!, żeby zor-
spól Holandii w składzie: Bll.lk, zwyciężył van Doorn 15 pkt ganlzować rewanżowe spotkanie 
Nieuwenhuisen, Bak.ker i Kam_ przed Raczyriskim 10 pkt i Raey_ j w Lodl'.i. Przecież organizacja 
per uzyskał cias 4 :45,9 mln. makresem 9 pkt. stojąc5 na dobrym poziomie 

, W . spr\n'cie Peter van Doorn W omnium dla średniodystan" wymaga nieco więcej czasu nit 
. ,z rewa riżował się Jarruszo.wi. sowców natomiast pierwsze trzech czy czterech dnl. 
K).erzkowskfe.mu za n1etl:!>ielrtą „ miejsce zajął Gerhard Kamper A szkoda, :że PZB przed pa.-
porażićę, w.ygrywając w czasie ·19 pkt przed 1\1.ieczyslawem No- roma tygodniami nie uważał :r;a 
11,8 1. . · . · · wickim 16 pkt, Andrzejem Pie- stosowne wykorzystać sto,iącego 

W wyścigu australijsl;:iln przy ł'zyńsk.im 14 pkt i· Jerzym Glo- do dyspozycji sportu pięknego . 
17 startujących, pierwsze 'lniej- wacklm 13 pkt. naszego Pałacu Sportowego. 
sce zajął Bernard Kren1p1Óski ---..,...----------------------------

. 9 pkt, przed Gerhardem 
Kamperem - 7 pkt. 

W sprińcie z handicapem naj­
lepiej wypadł Holender Raey­
makres 9 pkt przed Raczyńskim 
7 pkt i van Doornem 6 pkt. 

Długodystansowy wyścig na 10 
okrążęń toru zakończył się 
zwycięstwem Polakow, któny 
zajeli trzy pierwsze miejsca -
Ml.drzei _ Pierzyński .. 17 pk.t, 
ptzl!<l Mieci.yslawetn·' No\vleltim 

Nowicki zwycięzcą 

w . Genewie 
Zwycięzcą międzynarodowego 

turnieju tenisowego w Genewie 
został Tadeusz Nowicki, który 
"'. finale pokonał Wiesława Gą­
s10rka 6:0, 5:'1, ·6:0, 6:4. 

W deblu mężczyzn Wiesław 
Gąsiorek wraz z Włochem Ma­
rzano pokonali w finale parę 
polską Nowicki - Rybarczyk 
7 :6, 6 :7, 6 :4. W grze mieszanej 
Wiesław Gąsiorek wraz z Wę­
gierką Folga r- ZWycH:żyli w fi­
nale parę Pryde (N. Zelandia) 
i Werren (Szwajcaria) 7 :7, 6 :2. 

W finale singla kobiet AU• 
striaczka Tesch pokonała Wę~ j 
gierkę P~lgar 6 :2, 6 :3. 
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Co 2ałalwięr lu'c i remoul? 
Głodne 

mlasto111 O M-4 dla łódzkich palm 
D 

uży s kle p spożywczy 
PSS u z b ieg u ułi.c Na wro t 
i Targowej. W o czy r zu­
cają się na p i.sy w okn ach 

WY'Stawowych : 11 0 woce, i.varzy„ 
wa, na b ial. garmaż". A tym cza­
sem wczoraj o g odzi n ie 10 
k lienci n a próżno p ytaJi tu o 
świeże warzywa. W kosza.eh 
demo nst.rowamo ZJWiędle ogór!Y, 
bu r aozk i, m a rchew 1. faso lkę. 
Owoco w n ie było w ogóle. W 
lad lte c hloc:Ln iczej z „ga rmażu" 
b yl ty lko sa lceson. Ekspedien t-
ka n a p yta nie klientki, c zy 
jeszcze co ś z ga.rmażu skle p 
otrzyma, odpowiedziała z roz­
braj ająrą szczerośc ią , że d~ 
sta w d i.iś już n ie spodziewa s i ę. 
Sklep b y t zatarasowany pusty­
m i bu telkami i kon wiami od 
m lek a, k tórego p rzed polud­
n iem j uż nie było . 

Lato niemowląt 
Na ten temat 

w czwartek , dn ia 5 sie,rpmia 

p rzez NTU 303-0ł 

w godz. 12-13.30 

Pawilony p almiarni o toczone lasem rusztowań. 

z naszymi Czytel'fli.kami 

„oz.mawiać będą: 

Stare pawilony palmia.rni w 
P arku źródliska sq od roku 
r emont.iwane. Obydwa budynki 
otaczają z zc·~rnątrz rusztowa­
nia, a;i; Po da h . Obok leżą 
zwały materiałów budowla• 
nych : deskt, cegły. pustak', że­
ław. Widok wnętrza jest wprost 
szokujący. Rusztowania usta -
w~one są wsród ogromnych 
lO<Het.nlch palm Kentia i nieco 
mlod,zych Phoenixów. Liście 
pa\m są pożólkle. obłamane, 
pokc ·•ę. grubą \\arst vą ku nu. 
Prze·t gf\s1..cz z.:lH~ezo.nej zieleni 
1 łac; ru„ aa t.r dno '5iC: do­
slo1,·n e p· c ną(·. Pomaga_\ą 
nam w tym dwaj ogrodnicy F. 
Borowski i W. Kassel. lnfor­
n1ują, i wi ,k,~y pawilon je;t 
już poctwyższ.any po raz tt"Zecl, 
tym razem o 1,3 m, mncejs7.y 
na.tomiast Po raz pierwszy pod­
wyższa się o 3 m. 

Bat·dzo długo namyślano się 
co ro biC ze s tarą pal1niarnją , 
k tórej dach nie tylko p nygnla­
ta l pnące sie wciąż ku górze 
pa lmy, ale groził zawalenie m. 
Ul>, r o•m svactła p rzecież któ­
regoś d nia be lka !le strop u, na 
szczęście na d ole nie było ni­
k og'l . Doszło do tego, że t r ze­
ba b~·lo rozwiesić nad głowami 
ogrodnikow dru !'i an ą sia tkę w 
n :'.iniehClfli<'r1,niejszych przej­
ściach . Polecon o n awet perso­
n elowi clrn:lzić w hełmach. 

Do remontu przystąp.ooo we 
wrześniu ub. r, i obecnie, jak. 
11an1 powiedz;:a1 kier·J\Vnik ro­
bó z i\IPRB nr 5. prace doble­
gaią końr'a. Do 10 września m a 
być uło-żony no\•;y sz.kla.ny 
da"'h i zain;.tal")wane centraln e 
o!!:-Z<YNanie. Ekipa z MPRB nr 5 
tw1erd?.l, że termin będzie do· 
trzymany. Og:ro<inicy w to ra ­
czej w1tp ą, ponieważ cza u 

powietrza ni e będ zie zby t wie­
le. Og rodnicy już te raz boją 
się o to, ż e le d"\\'O będzi e moż­
na prz ecisnąć s ię między ogro­
mn y mi doni cami, aby podlewać 
rośliny . 

1.. DR ELŻBIETA ZAKRZEWSKA 
z- ca dyre~ora 

Ośrodka Ma l.ki 1 D z.ieoka 

DR KAZIMIERA CHITRUK 
k onsu ltantt d zi.a;t,u 
oświaty sanila.m ej, 

przewo dJnLcząca 

Kom isj i Zdrowia L igi Kobiet 

e Wlaśclwe żywienie i poje­
nie n iemowl<i.t 

e Slol1ce i spacery 
e Jak ubiera ć niemowlę 

Czy i kiedy Lódz będ2ie m ia­
ł a palmiarnię z p rawdziwe0 0 

zdarzen ia w Ogrod zi e Bota.nicz­
n ym? Czy d o t ego czas u n ie 
znio;zczą się p iękne, stare p al­
my? A jeśli nawet jakoś p rze­
trwają, to czy dad7.ą się pne­
n•eść na Inne mieisce - jeśli , ' 
jak twlerd7.ą ogrodnicy - za ­
puści ły korzen:e w 7.iem~ę po­
przez drewn!a.ne c\,T)a poJemni-

~ e Zapobieganie biegunkom 

6„tJW,,..,_...~~ 
kow. Kas. 

F oto - L. Olejniozak 

Okresowe braki C02 

„Gazy Techniczne" nie nadążają 
w czas ie obecny ch upałów 

najchętn iej gas imy pr ag nienie 
wodą sodową. Niestety, w wielu 
zakładach pracy sa tu rator y są 

n ieczyn n e z b raku d w utlenku 
węgla. Jak więc wyg ląda za­
opatrzenie naszego miasta w 
bu tle z CO,? Cod ziennie ponad 
2 tys. odb10rcow z Lodzi i wo j. 
lod zkiego zgłasza się bezpośred­

nio i telefo nicznie do „Gazów 
Techniczny ch" przy ul. Trakto­
rowej 145. I codziennie wielu z 
n ich załatwianych jes t odmow­
n ie, bowiem zdolność wytwo rn i, 
mimo że praca odbywa się na 
3 z1niany , j est ograni czona. 

ruje obecn ie t ylko Lódź i woj . 
lódz.kie. Ale m imo t o , w dalszyr" 
ciągu pod czas upałów trzeba li­
czyć się z t y m , że nie wszyscy 
otrzymaj ą tyle butli z d w u­
tlenkiem węgla Ile by chci eli. 

(j. kr.) 

Przerwa w ruchu 
tramwajowym 
W związku z robotami d.ro· 

gowym i na ul. Kilińskiego, 

m iędzy ul. Narutowicza 1 Tuwtc 
ma w godz. 9.40-12 zatrzy ma­
ny będzie r u ch tramwajowy. 
" I", ,1 4", 11 5" i „6 11

• W tym cza 
si e będą one kursować ul. ul.: 
Kiliń s k iego, Naruto wicza, Gdań­

ską, A. S trug a, Tuw ima, Ki­
liń s kiego i dalej , jak zwy kle. 

kupno JDleka 
• 

Kiedy 
~taje SI~ probleIDetn 

Ta placówka PSS wczoraj nie 
była bynajmniej wyj<i.tkiem. 
Również w sklepie przy ul. 
Armii Czerwonej 100, także 
prowadzonym przez PSS, klien­
ci nie mie li zbyt wielkiego wy­
boru warzyw i owoców. Nie 
było w ogóle pomidorów, a o­
ferowane: kapusta, marchew i 
ogórki pozosta.wialy pod wzglę­
dem świeżości wiele do życze· 
uia. Nieco lepiej wyglądało tu 
zaopatrzenie w wyroby garma­
żeryjne. 

P rzy ut.' Roklciń&kdej 1 w n ie­
dużym skle pie spożywczym PSS 
n ie tylko że rue by to św ieżych 
wa vzyw, ale na wet za.b ra.kło 
chle ba. Były natomia.st male 
blllkl i a;ngielki. 

P 
r awd z.iwym cu.riosum jest 
s klep ik spożywczy p rz y 
ul. Kilińskiego 213. Kolej ­
ka piwoszo w ciągn ie s ię 

a ż na ulicę. Wejść tu n ie sposób, 
b owtem pijacy tarasują p rzej­
ści e. Natomiast w samym skle­
p ie k llenci n ie mogą docisnąć 
się do lady . Sk.lep zamieni! się 
w je&z.cze jedną plj alinię p.i"Wa. 
Zaopa trzenie tu także pozosta­
wiało wiele do ~yczenia. Zre· 
sz tą l!l ic d ziwnego, skor o obro­
ty wy>konuje się .niemal w y. 
lączmie butelkow ym p i·wem. 

Godz . 10.30. Sklep z a.rty .k.ula­
m i garn1 ażeryjny n1 i „P ierożek" 
(ul. Andrzeja S t ruga przy 
P iotrkowsk iej). Na szybah wy­
sla wowych nap isy : „ Drób w 
szero~im aRo.rty,n1encie" oraz 
„Prowadzi.my ciąglą sprzedaż 
p ieroi'..ków i .k.u rczakó w". T y m­
czasem .k.urcza.k ów n ie było. 
B ra k taki e polecan y ch pieroż: 
k ów l ód7,ki ch. Skle-p o!eru je 
ty lko śled zie, sl~n inę or a z ga­
la.retkę z nóżek. Jak na sk le p 
„ P.roga1ru" ch y ba tN>Chę za n1;... 
lo. Sklep MHD nr 241 , ul. An ­
c1r7.ej a S t.ruga 3. - N1 e ma ma­
sła, śm: et a.n y , mały wy bó r se­
row. Brakuj e w1u12.yw l owo· 
ców ( ~ą tylko m o.re le). S k le p 
PSS nr 127, u.I. Mickiewloza 24. 
Brakuje jajek, świeżych wa­
n.yw, serow. Sklep MHD nr 
303, u l. P lotrkows.lca 132. Nie 
m a warzy.w, masła. 

Po dwugodzinnej wędrówce 
po sklepach w poszultiwaniu 
artykułów spożywczych trafiliś· 
m y nareszcie na sklepy z 
prawdziwego zdarzenia, gdzie 
rPklama w wystawach pokrywa 
się z rzf"CQ:ywistośclą. Bo oto 
sklep PSS przy ul. Kilińskiego 
227 był wczoraj wzorowo za­
opatrzony. Klienci mogli otray­
mać duży wyb6r warzyw 1 o­
woców m. in. śliwki, grus?.ki, 
prunidory. W gablocie z „gar· 
mażem'' zau,va.żyliiimy ryby, 
kiełbasę, drób. Nie brakowało 
także świeżego pieczywa w 
wieht gatunkach, różnego ro· 
dzaju tłuszC'ZóW i ser6w. 

J a kby na :i.ro n ię w sąsiednim 
sklepie specj a l tyicznym P.rzed­
s ! ębiorstwa „Wa;rzy>wa i owo~ 
ce" p rzy ul. Kiilińsklego 229, 
gdzie należa!ooy się spodz'iewać 
dobrego zaop81!.rz en ia w wa.rzy. 
wa 1 owo.ce, klient ów . witały 
zwiędłe resiztkl zżóbklego ko~, 
ogórików i kapu&ty . Owoców 
n le był.o wcaJe. Pomi dorów ta.k­
że. Na zapytamie klientki, e zy 
coś jeszcze nadejdzię - ekspe­
die ntka pol'fl!ormowala, że w 
polud•ni e spo dzie wa s.ię d os.ta• 
wy, al e nie wie, ex> o t.rzyma. 

W 
czocaj szy, poniedzia1kawy 
1·aj d wykazał, że WSIZY­
stko zależy jednak od 

. i tniciatywy k ierow n ik ów 
sklepów. NaJlepszym tego do· 

w odem jest JUZ w spomniana 
pia.co 1vka p rzy ul. Ktlińsklego 
227 o r a z p rzy ul. Nawrot 4 l 
Delika tesy przy Pl. Reymonta. 
Przy ul. Nawrot 4 wszystkie o­
woce i wa rzywa zachęcały do 
kupn a . Były tu pięklne , świe­

że pomid ory, do rodn e b rzos k wi ­
n ie, Swieże ogórki, fasolka 
szpar ago wa. Pód dostat.kie m 
by ło p ieczy wa, tlus:tczó w, se­
l"OW. Podobnie wzoro wo były 
zaopa trzo.ne „Delikatesy" p rzy 
Pl. Reymo•nta . Szczegó lnLe za­
dbano o duży wybOT garmażu . 
Nie braklo rolad y, gulru>z.u i 
flakó w w !Gubkach, wędzonej 
golonki, galaretki z nóżek i pa­
sztecików. Były równie ż świeże 
warzywa I o woce, m. i.n. ślilł& 
k i, jablka, p omi dory , ogórk i. W 
stoisku z nab iałem poga ty wy. 
bór se rów. 
Jeś l l już mowa o dobry m za­

opat r-zen.i.u t o trzeba tak~ e WY• 
m ienić s klep garmażeryjny 
„Klo.psik" u 'z.biegu ultc Pary. 
s~iej i Armii Czerwonej. Ofe­
ro wano tu m. in. cynadry, bi­
gos , fla,ki w kubka ch. Na po­
chwalę zru>tugują też sklepy 
PSS JllI' 19 przy ul. P iotrko·W· 
skiej 134 oraz nr 33 przy ul. 
P iou kowskiej 152. 

Nie Po raz pierwszy piszemy 

o zaopatrzeniu sklepów spo• 
żywcżych, które zwlaszcza W 
poniedzialkl pozostawia wiele 
do życzenia. Również wczoraj· 
szy nasz rajd wykazal, że jesz­
cze zbyt wiele placówek han­
dlowyc h po prostu kpi sobie 
z klientów. Po godzinie 8 
prawdziwym problemem staje 
się kupno butelki mleka, Tru­
dno trafić do sklepu, gdzie o· 
bo-wiązuje ciągłość jego sprze· 
daży. Brak wywieszek infor· 
muJ<i.cych, gdzie w pobliżu 
znajdują się takie sklepy, Poza. 
tym, co już zakrawa na skan­
dal, sprzedaż piwa w placów• 
kach spożywczych dezorganizu­
je obsługę klientów nie gustu­
J<i.cych w jasnym pełnym. Za· 
miast piwa powinien być pel• 
ny wybór wody sodowej, ml· 
neralnej, oranżady, soków owo· 
cowych i napojów mlecznych. 
Najłatwiej jednak robić obroty 
na piwie... Ludzie zaś chcą 
jeść, b o n ie ws zys.cy j ednak 
wyjecha.li n a urlo p. I domaga­
my się, ab y pracown icy i k ie­
ro wn icy hamdlu pam iętali o 
tym w codziennej swej pracy. 
Od n iej bowiem p~zede w szy . 
s tkim zależy do b r e rzaopa.t!'Ze• 
nie m iasta w żywność, 

(Kas, J. Kr., Z, Cb,) 

Depesze 11rululucyjne 
dla społeczeństwa Iwanowa 

I sekretarz Miejskiego Komitetu KPZR 

N. ZUBKOW 
Przewodnicząey Komitetu Wykona.wczego 
Rady Miejskiej Deleratów Pracujących 

A. ŁAPTmW 
JWANOWą 

Komitet L6d:atl Polskie] Zjednoczonej Partii Robotni­
c zej, Prezyd ium Rady Narodowej miast a Lodzi składają 
w jubileu szową, 100 roc7Jlldcę powstania m iast a Iwanowa 
najserdec z.niejsze pozdrowi e nia Jego mieszkańcom. 

Społeczeństwo Lodzi śledzi z uwagą i gorącą sympatią 
d y namic1.ny i wszechs tronny irozw6j braterskiego miasta 
Iwanowa, będący wynikiem ofiarnej pracy lwanowskiej 
klasy robotniczej oraz głęboko cieszy się z faktu, ie 
miasto· nie tylko szJ'bko rozwJja się, ale rówlliie<i: z ;rok11 
na rok pi ęka1ieje. 

Wyrażając głęboką J s1.1:zerą przyjaźt\ !~zymy Wam, 
Towarzysze, a za Waszym pośrednictwem całemu iwa· 
nowskiemu społeczeństw.u dalszych osiągnięć w pracy dla 
dobra i wszechstronnego rozwoju miasta oraz sukcesów 
w dz.iele budowy komunizmu w Związ!ku Socjalistycz­
nych Republi<k Radzieckdch i umacnianiu :20ko}u na 
świecie. 

Przewodniczący 

hes. Rady Narodowej 
miasta Lodzi 

JERZY I:.ORENS 

• 

I sekreła.ri 
Komitetu l.ódzkłego 
Polskiej ZjednooroneJ 

Partii Robotniczej 
BOLESLAW KQPERS~I 

* 
W związku z 100 rocznicą powstania m iasta Iwanowa, 

odznaczone ono zostało Orderem Rewoluc)i Październiko­
wej. Z tej okazji I sekretarz KŁ PZPR B. Koperski 
i przewodiniczący Prezydium RN m. Łodzi J. Lorens 
przesłali na ręce I sekretarza MK KPZR, N. Zubkowa 
i przewodniczącego KW Rady Miejskiej Delegatów Pra­
cujących, A. Laptiewa serdeczne grat ulacje. 

A zapotrzebowanie, zwłaszcza 
teraz kied y panują iście „ afry ­
kanskie" u pały jest ba rdzo 
duże. Przede, wszystk im za­
kłady pracy i h a ndel domagają 
się bulli z d wutlen kiem węgla. 

Wczoraj np. dzwoniono m.!n. z 
ZPB im. Marchlewskiego z proś­
b ą o dosia wę butli do saturato­
rów, k tóre już dawno są nie­
czynn e . 
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.Rusztowania wśród palm 

zostało l!liew'ele, a jest jeszcze 
dużo do zrobien ia . T ,-u.dno jed­
nak b~·łoby wyo-bra zić sobie sy­
tuację w p~zyp•<il<U za"·a.Jenia 
term •nu. W tej chwtl i wiele 
e!(ze:nplarzy np . cytryny. po­
marańcze, oi:::rornne aga wy. fi­
kusy stoi'! na dworze i d o p ie­
ro tu ' przychodzą do s ieb ie. allil 
na z imę trzeba je będzie p r ze­
cież znów i.vnieść do i.vnętrza 
palmiarni. Remont nie powięl<­
sza powier1.ch'ni pawiloinu. lecz 
tylko pod\\ yższa je.<:o dach. Ja­
ki s en~ mają t k:e remonty? 

J ak po remoncie doprowadzi 
s ie p:i lmv do j!tłt iego takiego 
stanu? Ogrot1niev wvja.;n inią . 
t e t.rz:"l>a hPtl~ie dof.i ł owni e 
„s:".<>I"OW'1Ć'" każdv liść. bo ,,bee­
nie palmy wpro.;t dtl"•zą. s i ę 
bez pf>\vietrza, Irnmpll'lnie za - I 
brudzon e. A i póżnje.i, gdy 
znów zieleń zostan ie stłoczona, 

„ Gazy Techniczne" stanęly 
\\'ięc przed poważnym dylema­
tem - k omu najpierw p r?;ydzi P.­
I ać b u tle z dwutlenkiem węgla. 
P rzede wszystk im zakładom 
pracy, gdzie Judzie mdleją z 
u pałów. Zdecyd owano sję na 
zaniechanie dostaw dla inny<'h 
\Vojewództw m.in. kato\Vickie~o 

i kieleckiego. Wytwórnia zaopat-

{tl\RONiKi 
SAMOBÓJCZE TRAGEDIE 

Onegda j w Lodzi przy u l. 
W ici na Bał u tach popelni l sa­
mobójstwo przez 7.atrucie si€; 
gazem świetln~·;n 2B-letni Wlo­
d zimier7. Z. Byl on nal ogov:ym 
a lkoholiktem. 

W mies7.kaniu przy ul . Ma­
tej k l 24 znaleziono zvclok l męż­
czyzny i k obiety. Us talono , że 

66-.letni S tanis ław S„ który po­
wróci ł p rzed kilkoma dnlaml 
ze szp itala dla p sychicznie cho­
rych, zmarł nagle. ZamieS!i<U ­
jąca wspólnie z nim Zofia W. 
(lat :;s) po stwierdzeni u. ZP 
p rzyjaciel nie żyje. powiesila 
s1ę n a kla mce drzwi. 

SMJERC W WODZIE 

W n ied ziel ę p rzy sk arpie ro­
wu z wodą . przebiegającego 
przez pole p rzy ul. Armii Cier­
wonej zna leziono zwłoki me~ ­
czy7ny. Lekarz pogoto'>nn 
.stwlerd7.ll zgon przez utonięcie. 
OP•1atem oka 7 al <'ę nalogdw~· 
alko h olik Serafin F . (lat 52). 
któreE!o 11-:dc'an".l wałęsają~ego 
sie n•d rowem w stanie nie· 
trzeźwym. (Ztl 
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WAŻNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Strat Pożarna os, 666-41, 

499·90, 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie MO 

03 
595.55 
257·11 

09 
O'ł 

TEATRY - NIECZYNNE 

MUZEA 

SZTUKI (Ul. Więckowskiego 36) 
god t . 11-19 

HISTORII RUCHU REWOLU-
CYJNEGO (ul. Gdańska 13) 
t yl ko dla grup zbiorowych 
god z. 9-14 

HISTORII WLOKJENNICTWA 
(Piot r kowska 282) godz. 11-16 

EWOLUCJONIZMU UL (Park 
S ienkiewicza) godz. 10-11 

LODZKIE ZOO 

czy nne w godz. 9-20 
czy n na do godz.· 19) 

KIN A 

(kasa 

BAI.TYK - i.Zandarm slę te­
ni" od lat 11 (franc.) godz. 
10. 12.30, 15, 17.30, 20 

LUTNIA „Pożądanie zwane 
An a da" od lat 18 (USA) g. 
15.45, 18, 20 

POLONIA - „Okr uch y życia" 

od lat 16 (f r.) god z. 10, 12, 14, 
16, 18, 20 • 

WISI.A - „Próba terroru" od 
la t 14 (US A) godz. 10, 12.30, 
15, 17.30. 20 

WLOK NI ARZ - „szerokoś~ ge­
o ~ ra t lczna zero" od lat 14 
(ja p .) god z. 15, 17.30. 20 

WOLNOSC - „żanda rm slę te­
n!" od lat 11 (tra nc.) i!Odz. 
10. 12. Ił, 16, 18. 20 

ZACHĘTA - „Kobieta ltot•~ od 

·eo? CDZIE ~ RIEl>Y~ ~ 
lat 18 (jap.) godz. 10, 12.30, 
15, 17 .30, 20 

STYLOWY -LETNIE „czas 
życia i miłości" od lat 16 (fr.) 
g . 20.15 (kin o czynne tylko w 
d ni p ogod ne) 

TATRY-LETNIE „Micha! 
Waleczny" (rum.) god2. i0.15 
(kino czynne tylko w dni po­
godne) 

STYLOWY - „Dzi ~kuj ę cio­
clu" od lat 18 (w!.) god~. ł6, 
18, 20 

STUDIO - „Hombre" od lat 14 
(US A) godz. 17.15, 19.30 

ADRIA - Pożegnanie z tytu­
łem: 0 Gentlen1an z Cocody" 
od lat 14 (fr.) godz. 10, 12, 
14. 16, 18, 20 

TATRY - B ajki „Wesoła L u­
d wika'' godz. 15 ,,D zięcio l 1 1 

od lat 16 (poi.) godz. 16, 18, 20 
CZAJKA „Gra bez re;:ul" 

od lat 18 (wl.) l!odz. 17. 19 
DKM - „Początek" od lat 14 

(ra dz.) godz. 17 „P ierwsza 
sz a rża n a meczety" od lat 16 
(k u b .) god z. 19 

ENERGETYK - n ieczynne 
KOLEJARZ - n ieczynne 
LOK - „saga o dżudo" od lat 

16 (j a p.) godz. 14.30, „Zdo­
bycz" od lal 18 (fr.) godz. 
l U O, 19.4~ 

GDYNIA - „F atalny d zi eń" 
od lat ta (wł . ) godz. 10, l~.u. 
1 UO. 17. 19 . ~0 

H AUCA - „K ról ew na z dl ug! m 
warkoczem" (radz .) od lat 11 
god z. 16, „ Białe wilk!" od lat 
16 (NRD) godz. t7.ł5 , 20 

1 MAJA - „z dala od zg lel· 
ku" od lat 1ł (&ni.) &.odz. 
15.30, 18.45 

LĄCZNOSC - nieczynne 
MLODA GWARDIA ;.PO• 

gromca zwierzą t" od lat 14 
(ru m .-! r. ) godz. 10, 12.15, 14.30, 
17, 19.30 

MUZA - „Martw a fala" (poi.) 
od lat 14 godz . 16, 18, 20 

OKA „ Walet karowy" od 
lat Ił (USA) godz. 10, 1%.30, 
15, 17.30, 20 

POLESIE - „Popierajcie swego 
szeryfa" od lal 11 (USA) g. 
17, 19 

POPULARNE - „ S iedmiu w 
blasku zlota " od la t 16 (WI.) 
god z. 17, 19 

PltZEDWJOSNIE - „Pamiętaj o 
r ocznicy ś l u b u " od la t 16 
(an.I!. ) god z. 15.30, 17.45, 20 

POKOJ - „ Złoto Mack enny" 
od lat 16 (USA) god z. 15, 
17.30, 20 

PIONIER - „Pan Dodek " Od 
lat u (poi.) go d z. 16, 18, 20 

REKORD - „Isadora" od lat 
16 (a ng.) god z. IO, 12.30, lS, 
17.30, 20 

ROMA - „Ta jem n iczy mn ich" 
od lat 14 (radz.) godz. 16, 18, 
20 

SOJUSZ „ Spartakus" od lat 
16 (USA) godz. 16 

STOKI - „Nowa m isja kor-
sa rza" od lat 11 (lr.·hlsz p.) g. 
17. 19 .30 

SWIT - „Winnetou I k ról n a. 
fly" od lat 11 (jug.-NRF) g. 
10, 12, 14, 16 „Land ru " od 
lat 18 (fr.-wl.) g. 18, 2o.is 

DYŻURY APTEK 

~wima li, Limanowskiego 1, 

P iotrko wska 307, Ossow skiego 4i 
Gaga ri na 6, Bratysławska 2a, 
Obr. S ta lingradu 15. 

DYŻURY SZPITALI 

I Klinika Pol.-Gln. ul. curie. 
Skłodowskiej 15 dzielnica 
G órna, z dzielnicy Bałuty : po. 
radnle „ K" Bydgoska., Sn ycer­
ska, Z. Pacanowskiej J t.lbelta , 

Szpital Im. Madurowicza, ul. 
Fornalskiej 37 - d zieln ica Po• 
lesi e, z dzi elnicy Ba łuty: po­
radnie „K" Traktorowa I TU· 
roszowska. 

Szpital Im. H. Jordana, ul, 
Przyrodnicza ?/9 - d 1.lelnlca 
Wid zew, z d zlelnlcy Balu tv : 
po radn ie „K" Sędziowska I Ma· 
rynarska. · 

li Klinika Pol.-Gin„ ul. Ster• 
linga 13 - dzielnica Sródmie· 
śc i e . 

Chlrurg1a południe - Szpllal 
Im . J ordana (P rzy rodn icza 7/9) 

Chirurgia pńlnoc S1plla l 
Im. J or dana (Przyrodnicza 7/9) 

Chirurgia ura7nwa - Szoltal 
im. J onschera (Milio no wa 14) 

Lary n gologia S zpital Jm. 
Barlicki ego (KQpclń sk l ego 22) 

Okulistyka S1pltal •m. 
B arlickiego (Kopcińskiego 22) 

Chlrurgla 1 laryngo log ia <lzle• 
cięca - Szp it al im. Korczak.a 
(A rm il Cze r won ej 15) 

Chirurg ia szczękowo-twarzowa 
- S zp ita l Wojewód zki w Zgie· 
rzu 

T o ksy ko logia - Instytut Me· 
dycy ny P racy (Teresy 8). 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska stacji 
Pogotowia Ratunkowego prLy 
ul. lilenklewlcza 137, tel, 666-bS 



PRZEZ DLUGIE LATA U· 
W AZANO, ZE RADY ZAKLA­
DOWE I SAMORZĄDY RO­
BOTNICZE POWINNY ZAJ· 
MOWAC SIĘ WSZYSTKIM, 
CO SIĘ DZIEJE W ZAKLA· 
DZIE, A CO GORSZA - I 
POZA NIM? TENDENCJA TA 
MIALA CO NAJMNIEJ DWIE 
MOTYWACJE. PIERWSZA BY­
LA SZLACHETNA: NIECHAJ 
LUDZIE WSPOLDECYDUJĄ O 
LOSACH ZAKLADU I PRO­
DUKCJI, NIECH PRZEDSTA· 
WICIELE ZALOGI MAJĄ 
WGLĄD WE WSZYSTKIE 
SPRAWY, GDZIE ISTNIEJE 
'11EBEZPIECZENSTWO SKRZY­
WDZENIA CZLOWIEKA PRZEZ 
BIUROKRATYCZNĄ MACW• 
NĘ. 

W ten sposób powstał m. in. 
przepis o udziale rady zakła­
dowej w sporządzaniu opinii 
o każdym pracowniku. W 
przedsiębiorstwach o dużej 

Rady zakładowe 

nie będą wyręczać administracji 
wołano komisję do spraw ·u· 
proszczenia struktury organi­
zacyjnej. 27 lipca br. komisja 

po przeprowadzeniu kon· 
sultacji we wszystkich zarzą­
dach głównych ZZ, WKZZ, 
w wielu zarządach okręgo. 

wych i z 800 przewodniczący­
mi rad zakładowych - przed· 
stawiła odpowiednią notatkę 
wraz z wnioskami Sekretari&· 
towi CRZZ. 

Notatka proponuje trzy dro­
gi mające w rezultacie dopro­
wadzić do odciążenia rad za· 
kładowych. Po pierwsze nale­
żałoby uchylić lub zmiemc 

zacji, Inicjowanie powstawa­
nia brygad racjonalizatorskich, 
udział w wykrywaniu rezerw 
produkcyjnych, zadania w za· 
kresie przyspieszenia produk­
cji rolnej (!?), podnoszenie 
kwalifikacji kadr technicz­
nych i ekonomicznych, „wspól· 
ne z NOT rozwijanie współ­
działania pomiędzy producen­
tami a CRZZ i handlem we­
wnętrznym, zmierzającego do 
poprawy wyrobów produko­
wanych na eksport i rynek 
wewnętrzny" (uff!), 

Spływ 
na tratwach 

W drugiej po­
,owie lipca br. 
IO-osobowa grupa 
nlodzieży ZMS· 
~wskiej ze Szcze­
cina uczestniczy­
la w li spływie 
tratwami flisac­
kim! na 100 km. 
trasie. Młodzi 
płynęli Dra wą I 
Notecią, mając 
ze sobą komplet 
ny sprzęt bi wa· 
kowy, prowian­
ty, no I humor 
I pogodę. 

Na zdjęciu -
podczas spływu 

na Noteci. 
CAF - Wilusz 

Zrzucenie 
fluktuacji kadr rady >zakłado· 
we muszą czytać tysiące opi­
nii rocznie. Nie ma oczywiś­
cie szans, aby dane w nich 
zawarte były za każdym ra­
zem sprawdzane. I tak rada 
zakładowa - stosując przepis 
- wciągana była coraz bar­
dziej w ową machinę biuro­
kratyczną, przed którą tenże 
przepis miał ludzi bronić. 

niektóre przepisy w uchwa­
łach rządowych. Może to zro­
bić tylko rząd (na wniosek 
CRZZ). Dotyczy to m. in. opi-

' •ii pracowniczyc~ (rada u­
kładowa powinna zachować 

tylko obowiązek interwencji 
na żądanie pracownika), usta· 
lania zakładowych norm pra­
cy (rada zachowuje prawo 
sprzeciwu w razie nadmier­
nego ich zawyżenia), wyraża· 

nia zgody na ukaranie praco· 

Komisja wyszła ze słuszne­

go założenia, że do $praw 
techniki, wynalazczości, l:-acjo­
naliLBcji, jakości produkcji 
(w tym rolnej!) mamy w Pol· 
sce pod dostatkiem instytucji, 
organizacji i odpowiednich ko­
mórek w zakładach Niechże 
one wezmą się do ~oboty ! 

Tu pora zaznaczyć, i:e licz­
nych obowiązków, które do­
tychczas lepiej lub gorzej wy­
konywały rady zakładowe i 
Inne organa samorządu ro. 
botniczego nie sposób, ot tak, 
po prostu uznać za niebyłe. 

Są to bowiem niera1 sprawy 
ważne dla gospodarki narodo· 
wej lub usługi dla ludzi pra­
cy, Dlatego nalei:y koniecznie 
zapewnić przejęcie tych obo­
wiązków przer; instytucje do 
tego powołane. I tak np. wie· 
le spraw soejalno·bytowych, 
wynikających w sposób natu­
ralny ze stosunku pracy, mu· 
szą przejąć odpowiednio przy· 
gotowane wydziały socjalne w 
układach, 

Z wolnego czasu­
niedoslalecznie.„ 

słodkich 

„Gdy po zajęciach wolny ~amy czas ..• ". Tę piosenkę 
'N rytmie marsza śpiewało się na spacerach; wolny czas 
był wówczas niemalże synonimem ruchu na świeżym po­
wietrzu. Nie tak dawno zresztą, bo do drugiej woj11y 
łwlatowej, Jeszcze potem wldz.iało się w niedzielne ran­
ki watahy rodzinne czY koleżeńskie, maszerujące za ro­
;a-t.ki miasta „w zielone". 

Dziś na dłuższe piesze space­
ry w plenerze zwołują się tyl­
ko hobbiści. Sobotnie wydania 
dziennlkow zachęcają „miłośni­
ków" do przejścia iluś tam ki· 
lometrów ze zbiórką na 
dworcu, bo trakt pieszy llie 
może być zbyt dlu2L .. 

ODUCZYLISMY SIĘ CHODZIC 

rządzamy po pracy zawodo· 
wej i wykonaniu innych czyn­
ności, które muszą być zrobio· 
ne (np. domowych) jest nader. 
ograniczony. Część kobiet za­
trudnionych, mających męża i 
dzieci w ogóle nie odczuwa je­
go istnienia. Jeśli wierzyć son­
dzie GUS, szesnaście na sto ta­
kich kobiet nie jest w stanie 
wygospodarować cza.su na za· 
jęcia kulturalne, życie towarzy. 
skie, spacery, hobby czy choć­
by bierny odpoczynek. 

Ale to dopiero jedna strona 
medalu. Druga motywacja 
przysparzamia radom ciężkich 
robót papierkowych była już 

mniej szlacihetna. Po prostu 
administrac}e zakładowe (a 
nieraz i wyższych szczebli) 
pozbywały się różnych nie­
wygodnych obowiązków. Po­
nieważ pracownicy domagali 
się, aby ktoś te obowiązki 

wobec nich spełniał, więc -
jako rzecznik i obrońca pra­
cowników - brała je na swo­
je barki rada zakładowa. Tak 
np. kombinezony robocze wy­
dawano wedle rozdzielników 
sporządzanych przez rady za­
kładowe. Żaden akt prawny 
nie reguluje sprawy w ten 
sposób! Administracja potra­
fiła też narzucić zakładowym 

radnym obowiązek uczestni­
czenia w najróżniejszych ko­
misja.eh: remanentowych, spi· 
sowych, rozliczeniowych, od­
biorczych, do których są „za­
praszani" nie będąc najczęś­
ciej fachowcami z danej dzie­
dziny. Przez ten czas nie pra· 
cują ani zawodowo, ani spo­
łeczruie - tam, gdzie powin­
ni. 

wnika (znów tylko interwen­
cja na wniosek ukaranego) 
itp. W grupie tej znajdują się 
również postulaty wprowa­
dzenia pewnych poprawek w 
aktach prawnych uchwala­
nych przez Sejm. Tak np. 
pełnomocnictwa rad zakłado­

wych w sprawach o ustale­
nie ojcostwa (Kodeks Pastę· 

powania Cywilnego) wydają 

się nieporozumieniem. · Rada 
zakładowa nie powinna zaj­
mować się przypadkami wy­
darzającymi się raczej poza 
terenem zakładu. Ustalanie 
ojcostwa wymaga specjalnych 
kwalifikacji i powinno być 
zastrzeżone dla organów sku· 
piających pracowników kwa­
lifikacje te posiadających. O­
czywiście zmiany w tak po· 
ważnych aktach prawnych 
mogą następować tylko stop. 
niowo, 

ciężarów 

Im bardziej grozi nam ;,za­
trucie" i „uduszenie" w prze­
syconym wyziewami powietrzu 
miast przemyslowych (niektó­
rzy uczeni przewidują, że już 
za 11>-20 lat będziemy pisać te 
slowa bez cudzyslowów .. „) -
tym trodniej ruszyć przed sie­
bie zdrowym, marszowym kro· 
kiem. Tak zwane niedzielne 
wypady odbywają się dla je<i· 
nych samochodem (z którego 
wykładają się na koce i leża­
ki), dla Innych tramwajem lub 
autobusem, koniecznie z naj­
bliższego przystanku. Anlśmy 
się spostrzegli, jak najzdrow­
szy, najwszechstronniejszy ruch 
- dlugi spacer w plenerze -
przestał Istnieć ja.ko popularna 
forma wypoczynku, forma spę­
dzania wolnego czasu. 

łnne jednak mają go nie tak 
malo, bo przeciętllie trzy go­
dziny na dobę, a mężczytni 
cztery i pól. Oczywiście ma· 
czej kalkulwje się to w święta 
i dnie przedświąteczne, inaczej 
w dzień po"1szedn1. Ale nie za­
głębiajmy się w szczególf, Cho· 
dzi o to, że ten 

Widać to golym Okiem na 
trakta,ch l w lasach otaczają­

cych miasta, a potwierdziło o­
gólnopolskie badanie na temat 
spędzania czasu wolnego od 
wszelkich obowiązków. 

Nim wyszczególnimy oskarże­
nia,, powiedzmy parę słów 

ODCINEK CZASU NA WAGI!: 
ZLOT A 

Jest przez nas źle wykorzysta· 
ny. 

Weźmy bardziej uprzywlle· 

TRZY DROGI NAPRAWY 

Druga droga zmian jest pro­
stsza. Wiele administracyjnych 
obowiązków rad zakładowych 
wynika z uchwał i wytycz. 
nych samej CRZZ (czasem w 
porozumieniu z innymi orga· 
nami). Chodzi tu m. in. o ta­
kie sprawy, jak opieka nad 
klubami techniki i 'l'&ejonall-

Opr6c<z zmian w obowiązu­
jących przepisach potrzebne 
są nowe akty prawne. Akty 
te właśnie powstają. Prawa i 
obowiązki instancji związko­

wych określi nowa ustawa o 
związkach Mwodowych, kt6ra 
ma zastąpić dekret z 1946 r. 
i ustawę z 1949 r. Wzajemne 
stosunki zakładu i pracowni­
ka ureguluje kodeks pracy, 
który ustali jednoznacznie o­
bowiązki administracji. Miej­
my nadzieję, że · nowe przepi· 
sy przyczynią się do zaniku 
zwyczajowej „spychologii". I 
to jest właśnie trzecia droga 
zmian - najważniejsza. 

W OBRONIE NASZEI 
„GNUSNOSCl" 

Jowaną grupę męzczyzn. Prze­
znaczają oni prawie dwle trze­
cie wolnego czasu na zajęcia 
kulturalne, wśród których do­
minuje telewizja. Jeśli doda­
my, że słuchanie radia (druga 
pozycja) łączy się zazwyczaj z 
innym zajo:ciem (jako tzw. 
czynność towarzysząca) - poza­
telewizyjne życie kulturalne 
mężczyzn prawie że nie istnie­
je. Tak w ka-tdym razie wy­
gląda sprawa wśród większu ·ci 
mieszkanców miast. Niewielkie 
różnice wiążą się z wiekiem : Na XXI Plenum CRZZ po· ALEKSANDER BUKOWIECKI Wolny cza.s, jakim 

OD PRZYSUCHY JEDZIE SIĘ W KIE RUNKU SZYDLOWCA. DROGA WIE· 
DZIE MIĘDZY LASAMI. ZIEMIA KIELECKA CUDNYMI KRAJOBRAZAMI ROZ• 
KLADA SIĘ PO PRAWEJ I LEWEJ STRONIE SZOSY. CHYBA NA li KILOME· 
TRZE UKAZUJE SIĘ NAZWA „SKLOBY1'. CEL JEST BLISKO, I NAGLE, WSROD 
GĘSTWINY LASOW, PRZEZ KTORE ZNOWU WIJE SIĘ SZOSA, UKAZUJE 
SIĘ OGROMNY NAPIS: „łO METROW STĄD ZNAJDUJE SIĘ l\IIEJSCE, 
GDZIE ..• " 

at/ kwadracie omurowanym wysoko, 
otoczonym gęstwiną ieśną, znaj­
duje się cmentarz, na którym 
wszystkie krzyże są jednakowe. 

Na pomniku osłoniętym galęz.iami raz. 
rośm.ętej topoli wyryto słowa: „Miejsce 
spoczynku 215 mieszkańców ze wsi Skło· 
by i okolic, bestialsko zamordowanych 
przez okupanta hitlerowskiego w dniu 
11, IV. 1940 r." ~ 

Ta ;,przychodnia na lato" wytyczyła 
sobie specjalne zadanie poza świadcze• 
niem doraźnej i leczniczej pomocy lud· 
nosc1 wsi Skloby I okolic. W kartotece 
dla pacjentów znajdują się karty reje­
stracyjne z robrykami, których nie spot­
kasz w żadnej przychodni, poradni, o­
środku zdrowia miasta czy wsi. W kar­
cie widnieją pytania: KTO Z RODZI· 
NY ZGINĄL Z RĄK OKUPANTA (Wiek, 
kiedy, okoliczności) i URAZY FIZYCZ­
NE (badanego) ZADANE PRZEZ OKU­
PANTA (kiedy, okolle21nolicd, rodzaj 
trw~cb skutków). 

Ta karta jest początki~ działanl• w 

kl pacyfikacji, po przeszlo 30 latach? 
Znany jest bilans biologicznych strat 
narodu polskiego w cusie li wojny 
światowej. Wiemy także, że wśród lu­
dzi. którzy przeżyli gehe11nę ekstermi­
nacji i dyskryminacji narodu polskiego 
śmiertelność jest przyśpieszona o 50 
proc. w stosunku do pozostalych grup 

· ludności. Chodzi nam jednak o to, żeby 
dowiedz.ieć się jak dziś uwidaczniają się 
skutki blologloznej zagłady i jak oddzia. 
łują w tyciu okręgów i wsi takich 
jak Skloby. Interesuje nas także aspekt 
ekonomiczny, gospodarczy, społeczny. 
Przecid ta wieś pozostała bez mężczyzn, 
zachwiana została cala równowaga ży­
cia - także psychicz.nego. I to zachwia· 
nie trwa po dziś dzień. Ono Jest w Ja· 
kiś sposób wymierne. Dlatego tak wiei. 
kie znacz.nie przypisujemy badaniom 
podjętym przez łódzki obóz społeczno· 
naukowy. To jest rzecz cenna na mia. 
r• ogólnoświatową. 

ro z po· 

wierzyć, ale to jest faktem I o tym mó­
wilem m. in. na wykładzie w NRF dla 
młodych Niemcow. Oni byli zaskoczeni 
takim rozliczaniem skutków hitleryzmu. 

- Podsumowując więc ... 
- Nic jeszcze nie podsumowujemy, 

proszę pani, nie ma mowy o podsumo­
waniu. Jest to problem wciąż otwarty 
nie tylko dlatego, że żyje jeszcze w Pol. 
sce m. in. 6 tys. kalek - ofiar pseudo­
naukowych I pseudolekarskich ekspe­
rymentów, że 360 wsi do dziś odczuwa 
rezultaty pacyfikacji, że prowadzimy ba­
dania nad długotrwałymi skutkami glo· 
dawania oflar hitleryzmu (tamten glód 
jest jeszcze dziś zjawiskiem chorobo­
twórczym). I nie dlatego, że chcemy 
przebadać przy pomocy metod stosowa­
nych przez obóz lódzki wszystkie wsie 
spacyfikowane i ocenić kształt aktual­
nego problemu, ale dlatego także, że żY­
;ą jeszcze sprawcy nieszczęść, ukrywa. 
ją się, unikają odpowiedzialności ..• 

Korale wysokiej jarzębiny Jak krople 
krwi czerwienią się gronami wśród llś· 
ci. Ptaki śpiewają... Przypominają się 
cmentarze wojskowe. Krzyże są jedna­
kowe, groby ziemiste, obramowane ce­
mentowymi otokami. Na tabliczkach po­
dwójne nazwiska: Szuflik Jan, Szuflik 
Michał, Sobczak Stefan i Kazimierz1 
Węgrzynowski Wladyslaw I Bolesław .•• 

Dziesiątki krzyży, dziesiątki powtarza­
jących się nazwisk. Wiek różny. Mieli 
po lat 15 i po 65. Zostali zamordowani. 
Wszyscy mężczyźni z 800 mieszkanców 
wsi Skloby. Zostaly wtedy tylko kobie• 
ty i dz.leci, 

Aż po dziś dzień ... 
• • • 

Przy zakręcie szosy spotyka nas pre­
zes Sądu Wojewódzkiego dla woj. 
łódzkiego - T. Rybicki. Wraz z dr A. 
Dziatkowiakiem - kierownikiem nau· 
kowym obozu AM - oczekują gości ze 
stolicy, a przede wszystkim dyrektora 
Glównej Komisji Badania Zbrodni Hi· 
tlerowskich w Polsce - dr Czesława 
Pilichowskiego. Dziś w Skłobacb wie­
czór problematyki prawnej - polity­
cznej I medycznej. Obóz społeczno· 
naukowy studentów I lekarzy łódzkiej 
Akademii Medycznej wyróżnia się z 
550 innych obozów, które z różnych 
uczelni w różnych stronach kraju pod· 
jęly działalność spe>lecznc>-naukowe, w 
ramach „Lata 1971", Czym? 

• • 
w każdym z ośmiu gabinetów leka·r· 

skich >;ręcznie uformowanych z klas 
pięknej szkoły - pacjenci, pacjenci, pa­
cjenci... Młodzi, sta.rzy, kobiety, dzieci, 
niemowlęta. Można odnieść wrażenie, że 
tu funkcjonuje doskonale zorganizowa­
na przychodnia specjalistycz.na. I tak 
jest rzeczywiście. Tylko ..• 

temacie Jeszcze nlgdz.ie nie podj11tym 
w praca.eh naukowych. Tytuł przewod· 
niej (je<inej z trzech w obozie) pracy 
naukowej brzmi: „STRATY BIOLOGI· 
CZNE WE WSI SKLOBY POW. PRZY­
SUCHA, SPACYFIKOWANEJ PRZEZ Hl· 
TLEROWCóW". Prac~ podjęto dla Gló· 
wnej Komisji Badania Zbrodni Hitle­
rowskich w Polsce i dla ZBoWiD. 

• • • 
- Jakie maczenle ma owa praca, fa• 

kim celom ma służyć, czego oczekuje­
my po wynikach badad? 

Na te l inne pytania udziela nam od· 
powiedzi w specjalnym wywiadzie dl.A 
„Dziennika Lódzkiego" dr Czeslaw Pili­
chowski - dyrektor Glównej Komisji 
Badania Zbrodni Hitlerowskich w Pol· 
sce: 

- Konsekwencje II wojny świaitowej 
są niezwykle istotne z wielu punktów 
widzenia, a w niewielu dz.iedzinach I 
przez niewielu naukowców polskich zo­
stały podejmowane. 11 całkowicie, a 13 
wsi częściowo spacyfikowali hitlerowcy 
w woj. kieleckim. 359 wsi w całej Pol­
sce. Jak dzisiaj odczuwajf, te wsie skut-

- Panie dyrektorze, wiadomo mi, że 
wielu lekarzy podjęło zaraz po wojnie 
specjalne badania nad grupami osób, 
które przeżyły gehennę eksterminacji i 
dyskryminacji hitlerowskiej. Badania są 
kontynuowane, istnieje stały kontakt z 
ofiarami, które przeżyły oswięcim i in· 
ne obozy zagłady, pseudolekarskie 
zbrodnicze eksperymenty ltp. 

- Tak. Powalaliśmy nawet specjalny 
Zespól Patologii Wojennej pod kierow­
nictwem prof. Haliny Szwarc i doc. Jó­
zefa Panasewicza. Prace są wielokierun­
kowe. Np. określa się skutki różnych 
stopni urazowości doznanych w obozach 
koncentracyjnych i Ich dalsze niejako 
przenikanie nie tylko w sensie fizycz­
nym. Przecież istnieje głębia psychicz· 
na za.atakowana poprzez urazy i w tym 
tkwi problem bardzo złożony i narasta­
jący . 

- Czyżby to dziedzictwo ciągnęło •ię 
z pokolenia na pokolenie? 

- Ta.le t1> należy ro~umieć. W'iele nie 
wyjaśnfonych i tajemniczych niemal po­
staw Judzkich. kolidujących często z 
normami spolecznymi, wiele tajemnic 
psychopatologii i z kolei jej skutki -
także mają źródła w tamtych urazach. 
Fizycznych i psychicznych. Trudno u-

- W jaklm stopniu - matematycznie 
rzecz biorąc - ten problem jest dla nas 
otwarty? - Mam na myśli rozliczenie 
winy i kary w stosunku do określonej 
Ilości przestępców hitlerowskich. 

- Uchwyciliśmy około 900 tYs. nazwisk 
hitlerowców, którzy w różnych forma· 
cjach przewinęli się przez ziemię pol­
ską. Trzeba wziąć pod uwagę uplyw 
czasu I biologi'czną amnestię, ale uka­
rano u nas zaledwie 5.500 zbrodniarzy. 
Toczy się jesz.cze 5 tys. śledztw prze­
ciwko 15 tys. podejrzanych. Ci żyją w 
NRF, Berlinie zachodnim, Austrii. Każ­
dą zbrodnię trzeba udokumentować. 
Praca to benedyktynska... Stąd m. in. 
taką wartość przypisujemy pracy lódz­
kiego obozu medycznego, Powstanie 110-
wa dokumentacja, procesowa, bowiem 
potwierdzimy ją jako zeznania śwla,cl­
ków. ,A jeszcze chciałbym jedno pod­
kreślić; To jest praca ideologiczna, wy­
chowawcza, polityczna. Historia i cały 
tragizm okupacji przemawiają do studen­
tów ustami naocznych świadków zbrod­
ni, świadków I uczestników ruchu opo­
ru, partyzanckiego bohaterstwa, najwyż. 
szego patriotyzmu To żywa lekcja his· 
torii naprawdę nie do zapomnienia„. 

ZOFIA TARNOWSKA 

młodzieńcy 18-24--letni troch~ 
mniej czasu spędzają przed 
szklanym ekranem, niż ich oj· 
cewie i dziadko.wi.e. Ale czy li.O 
w miastach naJ większych, cz'y 
tych poniżej 20 tysięcy ~udno~ 
ści 

HASZYSZ TELEWIZYJNY 
OPANOWAL WSZYSTKICH 

NA ROWNL 

Jedyne wyraźniejsze odstępstwo 
tworzą rodziny najmniej za• 
możne. Wśród nieb rozrywkom 
kulturalnym, a więc przede 
wszystkim telewizji, oddaje sie 
o 15 proc. mniej osób niż prze· 
ciętnie. 

o kobietach powiemy krótko. 
Mimo znacznie skąpszej racji 
wolnego czasu, poświęcają go 
programowi TV z równą hoj· 
nością, co mężczyźni, przede 
wszystkim kosztem czytania 
prasy i książek. Resztę wolne­
go czasu przeznaczają na ŻY• 
cie towarzyskie i bierny odpo· 
czynek, którego czy to 
\\-skutek zmęczenia, czy z bra­
ku inwencji - zażywają nawet 
więcej niż mężczyźni. 

Mówimy oczywiście tylko O 
ludzia<:h, w których życiu jest 

'miejsce na cza;; wolny 1 dzie· 
lenie go między zajęcia kul· 
turalne, odpoczynek czynny 
lub bierny itd. Wiemy, że uży• 
tek, jaki robią z „darowa­
nych" g0 dzin zależy nie tylko 
od ich własnych chęci. Miewa· 
ją projekty, których nie zist.· 
czą z braku pieniędzy; innym 
planom przeszkodzi zbieg oko· 
liczności. Ulegają też silnie n· 
biegowym formom spędzani.a 
wolnego czasu, typowym dla 
naszych dni i obyczajów. Nie 
tylko w Polsce triumfuje pa­
sywny odbiór dóbr kultury, a 
seanse przed telewizorem po· 
chlaniaią cale popołudnia i 
wieczory. Oglądamy program z 
zainteresowaniem stopniowo ma• 
lejącym, w końcu półdrzemiąc, 
aż do ostatniego „dobranoc" 
pani Edyty czy pani Bożeny. 

Wlaściwie należałoby postawie! 
granicę: do tego miejsca w Ie­
m y co się dzieje na ekra11ie, 
więc oddajemy się zajęciom 
kulturalnym. Następnie jednak 
obserwujemy obraz przez msHe 
drzemki i jest to już tylko 
czas biernego odpoczynku.„ 

011:romne dawki telewizji 
bierny odpoczynek prawie nie 
zostawiają miejsca na spacery 
i pracę w ogródku. Pierwszy· 
ml interesuje się w dni pow· 
szednie tylko co siódmy pra• 
cujący, drugimi co dwudziesty, 
Wprawdzie niedziela gwałtownie 
zmienia te proporcje: mamy 
wowczas na spacerze co dru­
giego zatrudnionego. Ale 

JEDNA 'NIEDZIELA 
NIE CZYNI WIOSNY 

W PRZYZWYCZAJENIACH 

t ym bardziej, że szlak space. 
rujących prowadzi najcz~ściej 
deptakiem okola wystaw skle· 
powych lub alejkami parków 
czy skwerów. Prawda, że ludzie 
rozprostują nogi, każą popra· 
cować mięśniom. Lecz ich płu­
ca nie wydalą nagromadzonych 
przez sześć dni wyziewów 
przemysłowych, a myśli nie o• 
derwą się od spraw codzien· 
nych. Nie odświeżą więc ani 
ciała, ani psychiki, zwłaszcza 
że i te biedniutkie spacerv 
dawkuje się lławalkami między 
posiłkami i programem TV. 

Jesteśmy w początkach lata, 
nie wszyscy pojedziemy na ur· 
lop. a każdy z nas spędzi w 
mieście przynajmniej jeden !et• 
ni miesiąc i część jesieni. czy 
nie byłoby dobrze, żeby rady 
zakładowe, obok tradycyjnych, 
rzadkich i kosztownych wycie· 
czek autokarem, urządzały np, 
z PTT„K skromne grupowe 
przechadzki za miasto? Nie 
tylko w dni świąteczne, lecz i 
w sobotę po pracy, jeśli z 
rozkładów zajęć zawodowych 
ludziom to pa;;uje. Skoro wysła• 
no dzieci na kolonie, można 
zjeść obiad w stalówce Lw gro· 
nie koleżanek i kolegów po· 
wędrować przed siebie w ryt­
mie daw·nej piosenki: „Gdy po 
zajęciach wolny mamy czas„. "• 

IRENA FRĄCKOWIAK 
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Inżynier w służbie sztuki 

2Z ltpca ub. roku, w Sw!ęto 
Odrodzenia, oddano do użytku 
w !ódzkiej Wytwórnl Filmów 
Fabularnych, jeden z najnowo­
c;eśniejszych w świecie u;ydzial 
diwięku l montażu. W rok 
później twórca technologi< nowe­
go studia dźwięku, inż. Jerzy 
Blaszyński, otrzyma! nagrodę 
państwową TI stopnia. zit opro.­
cowanie t"j tL'!aśnie technologii. 
a także za. wprowadzenie zapisu 
m::ignet!lcznego na taśmie 35 mm 

La!kO•Wi n iewiele mówią ścisle, 
techniczne termin!/. Przekladająr 
je na język potxxm.11. W!/Starczu 
powiedzieć, że dzięki ulepszP· 
niom jakie zastosowal lódzki tn­
zvnier, możemy obecnie udżwle-
1.:owiać ftlm!I reallzowa.ne w każ­
dym systemie stosowanym na. 
~wiecie. Zapis magnetyctn!I za~ 
ma tę przewagę nad stosowa­
nym dotąd w nasz~ kraju 
zapisem optycznvm, że zezwala 
na natychmiastou:q możliu:o~i' 
pr:etwarzania dźwięku z pomi­
nięciem wy/conuwania najpierw 
negatvwu, potem kopii. z której 
to prze-twarzalo się traducujnym 
sustemem warstwę dżwlękou:q. 

Kiedu skladaliśmu gratulacje. 
i.nt. Blaszyńskl stwlerdzii. ŻC> 
grfyby nie u:spólpraca inżyni<'· 
rów: Konstantego Gn1dt/, JótPfci 
Bartoszewskiego, Pawia Gab­
r!ańczyka ! praco1cników całego 
wvdzialu dźu·ięlrn, os'qgnięciP 
sukcew bylobu niemo±l!u·e. Mó· 
wi1. że w ciąqu 13 lat żmudnej 
prncy. jakie 1lplyni>,ly od opra­
cowania technoloqii do otwar· 
cla wydziału, ludzie pracowali 

nadzwyczaj ofiarnie, często spo· 
tecznie, i że wartość ich pracv 
liczy się nie tylko na papierze. 
ale w konkretnych, dziś tak 
dobrze widocznych efektach. Ze 
studia korzysta bowiem nie tyl· 
ko film. O nagrywanie dżwięku 
zabiegają orkiestry symfoniC?nQ 
i „Polskie Nagrania". Od jakiP· 
goś czasu .stalym gościem jest 
orkiestra Henr!lka Debicha, na­
grywająca dla potrzeb radia I 
TV, tutaj też odbywają się na­
grania pierwszych polskich plyt 
w systemie stereofonic~nym. 

Obecnie trwają przygoto·wania 
do opracou;ainia dźwięku dla 
„Potopu'' w wersji cinemascoD 
1 s:erok~formatowej. 

W najbliższym czasie ruszy 
peiną parą praca nad opracowa-

niem zapisu. do barwnego obra·. 
zu. rejestrowanego na taśmi<1 
magnetycznej dla potrzeb Tele­
wizji Polsk ie j. Na razie rozezna­
je się rynki i produkowaną w 
swiecie aparaturę. 

Wysokie odznacze.nie panstwa­
we jakie otrzymat ostatnio inż. 
Blaszyński nie jest pierwszym 
w jego kar ierze. Posiada już 
Zloty Krzyż Zaslµgi i Krzyż Ka­
walerski Orderu Odroizenia 
Polski, a także odznakę Racjo· 
nalizatora Produl<cji. Blaszyriski 
to jeden z wielu ludzi, których 
nazwiska nigdy nie ukazują się 

w czołówkach filmowych, a od 
których w dużej mierze zależy 
ostateczny efekt w procesie re­
alizacji filmu. 

L. H. 

,,Potop'' w Centralnym 
Laboratorium Odzieżownictwa 
W przygotowaniach do reall­

zacji poLs.kiego superglgamta 
fllmowego „Po.tcJ.p" uczestniczy 
rowrueż Centra~ne Laborato rium 
Odzieżownictwa w Lodzi. Tutaj 
szyje się obecnie kostiumy do 
ról drugoplanowych, epizodycz­
nych i dla statystów. K ierownic­
two filmu zamowl!o na poC'Ząlek 
ponad 1.300 rozmaitych &Lrojów. 
Są to głównie ubiory jakie .no­
s ili ówozesni chłopi, mieswzanie. 
wojsiko, dwo.rzan ie i szlachta. 
Nie zaboraklo też strojów sena­
torskich i„. żebraczych łachma­
nów. Jednym słowem jest to 
kolekcja wszystkiego tego, co 
nosiło się w Polsce i na jej ru­
bieżach w XVII wieku, a także 
i w Szwecji, boć przecież Szwe. 
dów w filmie tym n.ie zabrak­
nie. 

Długa I nużąca byłaby lektura 
pełnej listy kostiumów, które 
powstają w pracowniach labora­
torium. 'Vystarczy wspomnieć, 
że w innych barwach i mundu­
rach wystąpi w filmie chorągiew 
Kmicic1>wa, w innych artyleria 
I rajtaria. Bogusława, pułk.i 
muszkieterów, chorągiew przy­
boczna Karola Gustawa, chorą­
gwie Kenenberga I Mutlera, pul­
ki Fromborka I In. z cywilnych 
przepychem wyróżniają się stro­
je senatorów, 1Ud7.i dworu księ­
cia Janusza Radziwiłła, matron 
i dam. 

Na wykonanie nieco więcej 
niż polowy izamówienia z.użyto, 
bagatela, bo po.nad 3,5 tys. .roz-

maitej materii. W poszukiwaniu 
odpowiednich tkanin nieżie na­
biegali się pracownicy c:Lziału za­
opat.rzenia laboratorium. Trzeba 
było przecież wyszukbwać wełny 
i jedwabie, ak.sanuty i b.rokaty, 
płotno, batyst 1 ko·ronki, skon~ 
i futra. Dodatkową truc:Lność 
stanowiło uzyskante odpowied. 
niej koloryzacji tkani.n. 1nille bo­
w1e1n istniało w czasach „Poto­
pu" wz.o·r.n1cbwo, i.nna technika 
i pa leta barw. Toteż w wielu 
przypadkach zakiupowano su­
rowkii., ktore dopiero na miejscu 
barwiono. 
Niemałego trudu podjęło się 

więc laboratorium, dla którego 
tego rodzaju produkcja nie jest 
przecież żajęciem powszednim. 
Dyrekt<>r - Edward Naumowicz 
- rad jest jednak z tej współ­
pracy, twierdząc, że laborato­
rium sprawdza w ten sposób 
swoje możliwości technologiczne. 
Przy okazji przeprowadza sie 
też badania rozwiązali konstruk­
cyjnych odzieży, które mogą 
być póź11iej wykorzystane w 
pracy przemysłu odzieżowego. 

Pierwsze oględziny gotowych 
kostiumów wypadły na piątkę. 

My ze swej strony dopat.rujemy 
s'ę w tej rozpoczętej współpracy 

korzyści dla obydwu zaintereso­
wanych stron. Bywało bowiem, 
że szyliśmy kosttumy poza gra. 
nlcaml naszego kraju. Warto by 
"·ięc skorzystać z u,;tug labo­
ratorium i w przyszłości. Dewi. 
Ul nie choct.za, przecież p iechota 

(L. H.l 

~~~~"~"''~~"'""'""''"~ ~~~'"'''~""" I W zespole ~ OGt.OSZENIA DROBNE 

~ Szkół Zawodowych Nr 3 w Łodzi, ~ s 

1 ul. Żeromskiego 115, ~ ! 
POLDZIELNIA Lekarzy 
pecja listów „Zdrowie", 
1. Kościuszki nr 67 le-

~ otwarte zostanie ~ ; 
~ w roku szkolnym 1971/1972 ~ c 

ZY, i operuje żylaki 
onczyn dolnych, w.yko-
uje zabiegi ginekolog'-

leczy zne, w zakresie 

~ POLICEALNE STUDIUM ~ ~ 
~ ZAWODOWE ~ ~ 

ho rób kobiecych. Prze-
rowadza badan ia his to-
atologiczne i cy to Io gicz-
e. Bliższe informacje 
el. 664-1!7 5561 k 

I o kierunku PRZĘDZALNICTWA ~ ~ 
BAWEŁNY I TKACTWA ~ P 

r ZI0l\1KOWSKI - skór-

Nauka w Studium trwa 2 lata i podzielo- ~ 
a~ na jest na 4 semestry. ~ 
,;,i Podstawowymi formami nauczania w Stu- "" 

e weneryczne 16-19. 
iotrkowska 59, prócz SO• 

bot 13314 g 

DOMEK {C.<J.) z o;,?ro„ 
dem, garaż sprzedam. -
Zgierz, Chopina 32, tel. 
16-38-75 12644 g 

POL domu sprzedam. -
Szczecińska m. 

ULE z pszczołami 1. 

ramkami lub bez ramek 
sprzedam. Tel. 647-41 

„PANNONIĘ" sprzedam. 
Kopernika 6, tel. 36~·15 

OKAZJA? Nową waii>.­
kową maszynę do pisa­
nia „Opt ima" - sprzP­
dam. Oferty „12684" Pra­
sa, P iotrkowska 96 

„CLAWISET 200" i wzma 
cniacz 11FonicaH - nowe 
sprzedam. Oferty „12706" 
Prasa, Piotrkowska 96 

PUDELKI 
554-79 

sprzedam. 
12700 g 

„WARSZAWĘ 224" nowa 
(wylosowaną) sprze­
dam. Gaber - Sulejow, 
ul. Taraszczyńska 5 

W sztabie filmu „Chłopi 
Zza drzwi dochoozi mnie 

dziwn.Y dialog: 
- Kupi pan trochę wolowlny, 

ale chudej - dla bociana. 
- Ci z ogrodu mówili, że lubi 

ryby„. 
- Może lubi słodkowodne, 

morskich nie chciał jeść. 

nleprzewidzia.nego nie zda,rzylo. 
Ale wróćmy do Złakowa„. Otóż 
chcieliśmy tam wypożyczyć cha. 
lupę i ka.wałek łąki na 12 dnl 
zdjęciowych, płacąc według o­
bowiąz.ującego nas taryfikato.ra 
15 tys. zł. Gospodarz zgodził się. 
K iedy jednak wrzoraj pojecha­
liśmy sfinalizować umowę, zaża­
dał 70 tys. zł. N"ie pomogły in­
tet"Wencje władz powiato·wych 
Opowiadam pani o tym, bo to 
zupełnie wyjątkDwa hiStoria. 
Dotąd spotykaliśmy się z nie­
z,wykle przychylnym przyjęciem 
miejscowej ludności. Cóż, trzeba 
będzie poszukać tnnej chałupy. 

taśmie barwnej Eastmancolor; 
Rozpatrywana jest również rea• 
lizacja we·rsji „Chłopów" I 
przeznaczemem do rozpi>wszech• 
niania w kinach. W rolach 
głównych: Boryna - Władysław 
Halicza, Antek - Ignacy Gogo· 
lewski Jagna - Emilia Krakow­
ska , 'Domlnikowa - Jadwiga 
Chojnacka, Kuba TadeusJ 
Fijewski, ksiądz - Franciszek 
Pieczka J.ambroży - Bolesław 
Płotnicki, kowalowa - Celina 
Klimczakówna, kowal - Bro­
nisław Pawlik. W filmie wyst11,pl 
o!j'ółem prawie 2:;o aktorów i 
10 tys. statystów. 
Notowała: Lucyna Hoszowska 

. Ta rozmowa odbywała się 

mlędzy kierowni.lciem produkc11 
filmu „ChŁopi" a jednym z jego 
asystentów. Bociain jest rzecizy­
wiście. Przechadza s ię po nie­
wielkim ogródJkiu przy Szkole 
Podstawowej nr 6 w Skiernie­
wicach, gdzie ulokował się sztab 
filmu. wxpożyczomo go z war­
sza\Vskiegó.. o~rodu zoologic:bnego 
do roli os>wojonego i przyhołu­

bionego przez Wojtka 'Z reymun. 
towskich „ Chłopów" - ptaka. 

W Pszczonowie wybudowana 
też część dekoracji: karczmę. 
kuźnię. trochę za wsią - chalu- 1--------------­

Ekipa zjechaJa do Skierniewic 
w końcu czerwca. Obecnie mają 
za sobą prawie połowę zrealizo­
wanych zdjęć filmowych do 
części zatytułowanej „Lato". 
Wrócą tu jeszcze jesienią, zimą 

i wiosną. Serial składać się bę­

dzie bo.wiem z 4 części, odpo­
wiadających tak jaik w po•wieści 
- porom ro.ku. Każda część to 
3 około SO-minutowe odcinki. I 
jeden dodat.kowy - wprowad.za­
jący. Lącznie będzie zatem 13 
odcinków. 

- Dlaczego wybraliście do 
zdjęć wieś Pszczonów, a nie o­
sławione Lipr,e Reymontowskie 
- pytam kicr1>wnika produkcji, 
Ludgie.rda Romanisa. 

- Piet"Wotn le mieliśmy ten za. 
m iar. Od stycznia ... wkaiiśmy 
obiektów zdjęciowych, p.r··.emie­
rzyliśmy powiaty: łowicki i 
skierniewicki, oglądając każdą 

wieś i ka.żdą w niej zagrodę. 

Okazało się, że w Lipcach n le­
wlele z przeszłości zos-talo. P<> 
nairadJzie wybór pad! na Pszczo­
nów. Tutaj z.naleźliśmy odpo­
wiedni kościół WTaz z całym 
zespołem przykościelnych obiek­
tów. Drugą część \Vsi; 7.a~.rodv 
Boryny i Dominikowej .napotka­
liśmy w Złakowie Borowym„. 

Wpada jakiś zdyszany męż­
czyzna. - Panie Ludgierdzie -
mówi - zachorował nam malarz, 
przypuszczalnie zatrucie. Proszę 
o taksówkę, muszę odwieźć go 
do szpitala. Za chwUę drugi: -
Jak z tymi Cygankami? Szuka­
łem, staryrh tu nie ma .•. - Mu­
sicie zna leźć stare, jedźcie może 
do Jl'żowa. 

- Potrzebujemy jako statystek 
do "ceny jarmarku kilku sta­
rych Cyganek - wyjaśnia kie­
rownik produkcji. A tu jak na 
złość są tylko młode. Widzi pa­
ni, nie ma dn ia., aby się cot 

pę Szymka. Wiele dachów po­
kryto słomą. Wiodącą przez wieś 
asfaLtO'Wą dro·gę zasy,pa.no pias­
kiem, niekt.óre murowane zabu­
dowan ia oblepiono gi i11ą. Trzeba 
było też przenieść linie elek­
trycz.ną ze W<l na jej obrzeża.. 

- Czy będziecie korzystać :i: 

atelier? 
- oczywiście. Obecnie Lódzka 

Wytwórnia Filmów Fabularnych 
buduje pierwszy komplet deko­
raci•i: wnętrze chaty B oryny J 
Dom i,nikowej, Vv dais,zych ter­
m i.na.ch budowane będą następne 
dekoracje. 

- Słyszałam, fe skompletowa. 
liście wiele orginalnych Judo 
wych kostiumów i używanych 
do dziś na wsiach przedmiotów 
codziennego użytku .•• 

- Reżyse.r Jan Rybkowski 
prw tęp.ując do realizacji filmu 
założył sobie maksymalną wier­
ność .realiom powieści Reymon­
ta. Zgodnie z jego poleceniem 
kupiliśm y k.ostiumy od rolników 
z Lowickiego i Skierniewickiego. 
MęskLrh było niewiele. Cześ<" 
w;ęc szyliśmy wedtug nabytych 
wzorów. Tak samo postępowa­
liśmy przy kompletowa.niu rek­
"'lzytów. Gliniane naczynia np 
zamówiliśmy u ludowych artv. 
stów garncarzy, nie używane 
już dziś półkos7Jci w Spółdziel­
ni Wikliill•iarskiej w Lasku, trz~­

wik\ damskie w Spółdzielni o. 
buwia Arty~tycz.nego w Krako­
wie. Srkla do karczmy wykona­
ją nam huty „Hortensja" lub 
„Feniks." Niektóre rekwLzyty 
7lrobione zostaną również w pra­
cown i wytwórni. 

Pora ko1\czyć rozmowę, bo 
wkrótre rozpncz~'Tlają się kolej. 
ne 1.dję<'ia. Dziś - sce.na spot­
kan ia k'iędza z Antk;em. 

Dodajmy ,ieszcze, że lrnnlec 
zdjęć przewidziany jest na maj 
1972 r. Film realizowany jest na 

za mienię na 2 pokoje, pra wki. Mai;:ister Za bor- • 
kudmię, bloki. Tel ski, Nawrot 13-8 ;. 

Meblościanki 

Kowalskich 
już ze 100 segmentów 

Lódzkie Fabryki Mebli od 8 lat 
produkują meblościanki projektu 
Barbary i Czesława Kowalskich. 
Meble te cieszą się cora.z wię­

kszym po\vodzeniem, tym bar• 
dziej. że stale przybywa seg­
mentów, a więc zwiększa sii: 
możliwość nowych kombinacji. 
Obecnie liczba segmentów do_ 
szla do 100. Z meblościanek u· 
stawia się szafy, stoły, biurka, 
barki, tóżka itp. 

w przyszłym roku Lódzkie Fa­
bryki Mebli przystępują do pro­
dukcji nowego zestawu Ko wa i· 
skich Meblościanki będą pro­
dukowane na wzór zachodni z 
efektownym wykończeniem ze­
wnętrznym w deko!oiil. Wpraw_ 
dz\e cena tych zestawów b~dzie 
wyższa. ale nabywcy będą nie­
wątpliwie zadowoleni z mebli, 
które dobrze prezentować si ę 
będą w Ich mieszkaniach. 

w tym roku meblościanek 
wyprodukuje się za 120 min zł. 
W przys7łym roku wartość bę­
dzie znacznie wyższa. {Kas) 

OSWIATA SANITARNA 

H. WoHer-Cr.erwlńska - Oczy 
zdrowe - oczy chore. PZWI. 
1971 r„ str. 110, zł 7. 

ZAPISY 
POKOJ, kuchnię bloki.I EGZAMINY wstępne, po-

841·54, od 17 lub oferty ANGIELSKI · · kl ( 
,.12650"' Prasa P1otrkow- ' n1.em1ec , 
ska 95 ' nauka, korepetycje. No- ~ 

DWA domki jednoro­
dzinne po 2 pokoje z 
kuchnią w jednym, czę­
ściowe wygody z dużq 
werandą, zamienię na 
domek 3-4-pokojowy z 
~uchnią ewent. mieszka­
nie 3-4-pokojowe z wy­
~odarni. Tel. 252-61, godz. 
9-10 1:675 g 

wocześnie, tanio. Tel. '" 
316-79. godz. 16-21, Ce· • 
gieiski 12628 e ~ 

ZASADNICZE SZKOL Y BUDOWLANE 
DLA PRACUJĄCYCH 

LODZKIEGO ZJEDNOCZENIA 
BUDOWNICTWA W LODZI 

POICOJ, kuchnię z wy­
godami w centrum, za­
mienię na dwa pokoje. 
kuchnię z wygodami w 
centrum. Oferty „12678" 
Prasa, Piotrkowska 96 

3 POKOJE, bloki kwate­
runko\\·e, zamienię na 2 
pokoje, duże, rozktado­
we, bloki. Oferty „13230" 

l 
UCZENNICA do pralni ~ 
chemicznej potrzeb11a , 
;:,utomierska 75. Kłosiń­
ska 13187 g 

MATEMATYKA - po­
prawki, egzaminy wstęp· 
ne. 257-57, mgr Pluskow­
ski 12311 I? 

NAJWIĘCEJ ofert posia­
da prywatne Biuro Ma­
trymonialne „SYRENKA" 
Warszawa. Eiektoraina ll 

przyjmują 
ZAPISY UCZNIOW 

NA ROK SZKOLNY 1971-72 
ZSB or 1, Lódi, nL 
przyjmuje zapisy na 
a) budowlane (2-ietnlel 

- betoniarz-zbrojarz 
!'"" posadzkarz 
- malarz-sztukat01' 

b) mechaniczne (3-letnie) 

Przędzalniana 66 
kierunki: 

- monter izolacji budowlanych 
ZSB nr 2, Lódź, ul. Siemiradzkiego ł-8 
przyjmuje zapisy na kierunki; 
a) budowlane (2-letnie) 

- murarz 

dium są lekcje teoretyczne, ćwiczenia labo- ~ 
,;,i ratoryjne, zajęcia praktyczne, i praktyki za- ~ 
~ wodowe. ~ 
~ Studium posiada bogato wyposażone labo- ~ 
~ ratoria, pracownie, gabinety przedmiotowe ~ 
~ oraz nowoczesne warsztaty szkoleniowo- ~ 
~ produkcyjne. ~ 

Kotwica 
42, 1, 

125ó5 g „WARSZAWĘ M-20" tR- Prasa, Piotrkowska 96 

PRAGNIESZ szczęśliwego 
małżeństwa? Napisz: Pry 
watne Biuro 11 Venus" 
Koszalin. Kolejowa 7. 
Btyskawicznie prześl emy 

krajowe adresy 5405 k 
ZGINĄL w trakcie le · 
czenia pies czarny pod· 
palany, żabot bia ły, ZP 

smyczą. Piękna 38. blok 
5, m. 18 12114 g 

- clesla 
- monter konstrukcji telbetowych 

GOSPODARSTWO rolne 

~ Oprócz wykształcenia technicznego 1 zdo- ~ 
-,5 ha ziemi pszenno-bu-
aczanej, budynki mu ro-

0 bycia konkuretnego zawodu, STUDIUM ~ w 
~ umożliwia swoim uczniom rozwijanie uzdo!- ~ s 
,;,i nień w kółkach zainteresowań: muzycznych, ~ n 

ane, zeiektry fikowane 
przedam lub zamienię 
a 

~ ~~~~~%~~· f~~~~~Zfcz~~ycc~ ~Pf~~~~h~h, pia- ~ ': 

domek jednorodzinny 
Lodzi. Stanisław Bla-

I Uczniowie z niezamożnych rodzin mogą ~ p 
I~ otrzymać stypendium i miejsce w internacie. ~ 

zczyk, w1es Mos'<wa, 
-ta i pow. Brzeziny 

OKAL 0 Po zakończeniu nauki, absolwent otrzy- ~ L 
muje dyplom ukończenia STUDIUM oraz ~ m 

~ tytuł technika technologa, który zapewnia ~ n 

przemyslowy 30 
kw. odstąpię. Próch-

ika ,..30, m. 17a 12597 g 
0 pracę zawodową w przedsiębiorstwach ~ 
,;,i przemysłu bawełnianego na stanowisku mi- ~ p 
~ strza i innych stanowiskach technicznych. ~ w 
~ Orientacyjne wynagrodzenie na wymienio- ~ d 
~ nych stanowiskach w granicach do 3.500 zło- ~ 11 
~ tych miesięcznie. ~ d 
fJ Zapisy do STUDIUM odbywają się co- r.I 

LAC z planem za budo-
'Y na Julianowie Ufd'Z 

omek 3 pokoje, kuch-
ię w Helenów ku spr ze-
am. Oferty „12604 " Pra-

~ dziennie w godzinach od 10 do U w ter- ~ a, Piotrkowska 96 

ZIALKĘ 7.000 m kw. I minie do 30 sierpnia 1971 roku. ~ D 
lis ko ~ PRZY ZAPISIE NALEŻY ZLOZYC: ~ ~ stacji sprzedam. 
iotr Grudzi1'lski, Justy-

0 - Podanie ~ 
~ - zycior~s ~ n 

ÓW 17a 1260J g 

~
I - świadectwo dojrzałości lub 6wladectwo ~ D OM murowany własno -

ukoliczenia liceum ~ 
- świadectwo o stanie zdrowia ~ \.\ 

~ - świadectwo urodzenia lub wyciąg z do· ~ c 
0 wodu osobistego ~ 

ciowy sprzedam. 4 izby 
•olne. Wiadomość: smo-
za 23, I piętro 12648 li( 

UPIĘ około I ha z1em\ ~ - 2 fotografie. ~ K 

~~~ ~~~"~ ~ ~ ~"""~~~ ~ 
rzy granicy Lodzi. bli-
ko komunikacji m ie j-
klej. Oferty „12667" Pra-
a. Piotrkowska 96 

U KOGO ZGASNIE SWIATŁO z ESTAW stereofoniczny 
przedarn. Cena ~.600. 

tudzienna 11, tel. 418-10 

1) w dniu 10. VIII. br. w godz. od 6.30 do n.oo " LAMBRETTĘ 150 Ld" 

ulice: Olechowska i Zaklado\va, 
przedam. 
·ewn. 144. 

ADZONKI Z) W dniach od 11 do 15. VIII. br. w godz. J.w. S 

ulice: Wróblewskiego od toru PKP do Bratyslaw- ~ 
skiej, Nad Karolewką, Bratysławska, Mara- n 

czesnych 
oza' 1 oraz 
owe dług. 

Tel. 397-50 
godz. 7-13 

truskawek 
„Seuga-Pry-
belki beto· 

5 m. 20 cm 
tońska, J Wioślarska. szafę 3-dr-zwiową -

orzectam. Wiadomośf: 
3) W dniach od n do 25. VIIl. br. w godz. J.w. u 

ulice: Ustronna, Graniczna, Demokratyczna, Jagieł { 
ly, Dodatnia, Prosta, Równa, Daleka, Postę 
powa. Zagadkow a, Czerwcowa , Siostrzana 
Spoke>jna, Tabelowa, Piwowa r&ka, Parad,n.- ' 
Trybunalska, Ekonomiozna, T·refloWa, K le 
,rowa, Rz.gowska od Józefów do UstrO!l11!le, 

I. Chałubińskiego 19 
Sika wa) 12642 11. 

·OSOBOWY wózek in-
,·a lidzki niemiecki ,.P le-
o i o-Duo" - sprzedam. 
~eon Agacki, Lódź. 

:Faszynowa. i Przestrzenna. 'andhiego 17, m. I ·-

nio sprzedam. Tel. 384-29 MLODE 
małżeństwa po­

„OCTAVIĘ Super" sprze szuicuje mieszkania. Orze 
dam. Tel. 859-59. od a szkowej 4, m. I 12666 g 

POSZUKU.JĘ kawalerki USTKA - „M-3" blok.i 
lub pokoju z kuchnia. spoldzielcze. zamienię na 
Oferty „12390" Prasa. podobne lub większe w 
Piotrkowska 96 Lodzi. Jan Wesołowski. 

2 POKOJE, kuchnia, 2 
balkony - stare budow­
nictwo - śródmieSci"1 
zamienię na pokój lub 
2 małe pokoje - bloki. 
~~rtv 11 12883" Prasa. 

Piotrkowska 96 

Ustka, ul. Wczasowa 
5-113 12699 g 

,.1\-1-4" parter, Teofilów, 
zamienię na „M-3°. Dziel 
nica obojętna. Oferty 
„12717" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

SUBLOKATORKĘ przyj-
POKOJ, wygody, c.o. o- me. 554-79 12701 11 
raz pokój oddzielny, cze-
ściowe wygody - zamie- POSIADAM „Fiata 125" 
nię na duży pokój, ku- oczekuję propozycji. 
chni<;, wygody. I piętro Oferty „12607" Prasa. 
Oferty „12608" Prasa, Ptotrkowska 96 

Piotrkowska 96 OGRODNIK specjalista w 
'OKOJU z osobnym wej-1 zakresie warzywnictwa 
ściem pns?Ukuji;. Ofe:'lY przyjmie pracę. Oferty 
„12629" Prasa, Piotrkow- „12693" Prasa. Piotrkow-
ska 96 ska 96 

POGOTOWIE Telewizyjne 
ZURiT tel. 513-29, godz. 
8-19 {oprócz niedziel) 
Na.prawy zgłoszone do 
godziny li wykonujemy 
tego samego dnia 
:t.IELONA Góra, pokoj 
18 m kw„ zamienię na 
podobny w Lodzi, Zgie­
rzu lub Kohstantynowie. 
Wiadomość: Lódt, za­
kątna 67, m. 3, Hoch irz. I} 
godz. 15-19 12632 g 1, 
.CELULOID b ia ly 1 i 0.5 I! 
mm - sprzedam. Tel. " 
332-72 12803 g 
MAGNETOFON japo11skl 
sprzedam. Cena 5.600. 
Tel. 585~8 13396 g 

MATEMATYKA, fizyka ~ 
m!?r Niepokojczyckl. tel. ? 
533-20 12805 g : 

- monter wewnętrznych instalacjl 
budowlanych 

- monter instalacji wentylacyjno! 
klimatyzacyjnych 

b) mechaniczne (3-letnle) 
- elektromonter 
- mechanik maszyn budowlanych 
- stolarz 

Warunkiem przyjęcia 'est: 
- posiadane ~wiadectwo ukończenia azko­

ly podsta wowe1 
- na kierunki budowlane ukodczone 1&-

18 lat 
- na kierunki mechaniczne ukodczone 

15 lat 
Uczniowie w pierwszym roko nauki otrzy• 
muja wyaal!'rodzenie: 
- na kierunkach budowlanych 260 

zł mies1erznle 
- na kierunkach mechanicznych 

mleslecznle 

420 

150 

Na kierunkach budowl•„ych w i.1aęle n 
wynagrodzenie wynosi 500 zł miesięcznie. 
Na kierunkach mechanicznych w klasie II 
320 zl m1es1ęcznle, w klasie 111 4,40 na godz. 

Po ukończeniu szkoły absolwenci moita 
kontynuować nauke w technikum budo· 
wlanym dla or ac u lących. 

fteeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeee~" :· 
' ' 

Dla uczniów zam1elscowycb zapewnione 
są mle1sca w Internacie. 

Zaalsv przyJmuJą sekretariaty nk61 co­
dziennie w itodz.. 8 - 15. 

Tylko 2 zł rocznie 
od każdego tysiąca. złotych sumy ubezpieczenia wynosi 

roczna. składka za 

UBEZPIECZENIE MIESZKANIA 
od ognia, kradzieży z włamaniem, rabunku, 

zalania i odpowiedzialności cywilnej. 
Całość mienia na.leży ubezpieczać w rzeczywistej wartości. 

INFORMACJE I ZGLOSZENIA: 

Inspektorat Miejski, al. Kościus~i 57, tel. 293-46 wewn. 40 

oraz agenci PZU. 

~~~===--=-===-=-a 

"-------------------- , : ZAPISY:: 
1ł DYREKCJA 1 

: II IiORESPONDENCYJNEGO LICEUM : 
ł OGOLNOKSZTALCĄCEGO 
l dla PRACUJĄCYCH ł 

l w Lodzi. ul. Kopernika 2, tel. 662-55 ł 
t przyjmuje zapisy ka.ndydatów z terenu t 
t m. Lodzi do klas VIII, IX, X i XI. ,1 

t Informacji udziela i P<Jdania przyjmuje ,1 

' >ekretariait liceum w środy i sob<:J,ty 11 

1 w godz. 9-12, a w )!OiWStale dni 
1
1 

1 od godz.. 18 do 20. 1 1 
~~~~~~~~~~,~~~,,~~ 
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Dziś~RadioL-Tełewhji 
Przedstawiciele DOKP 
odwiedzili 
rannych pod Płyćwią 

lVTOREK, 3 SIBRPNIA 

PROGRAM I 

9.40 Dla przedsz.k. 10.00 Wlad. 
10.05 Krajobraz ogni - fragm, 
sz;kicu. 10.25 Ze świat.a opery. 
10.50 „Leka.rz przypomifla". ll.00 
Lat<> z radiem. 11.49 Rodzice a 
dziecko. ll.57 Syg.nał czasu 1 
hejnał. 12.05 Z kraJu i ze świa­
ta. 12.25 Melodie i rytmy dla 
wszy.stkich. 12.45 Rovniczy kwa­
drans. 13.00 Kompozytor tYU>.J­
nia - A. Vivaldi. 13.20 K()o!l­
cert z nagran Ork. Mando!Ln. 
Z..RPR. 13.40 Więcej, jeplej, ta­
niej. 14.00 (L) „Wesoly Auto­
bus". 15.00 W1ad, 15.05 Godzlna 
dla cLziewcząt i chłopców. 16.00 
Wiad. 16.05 Opinie ludzi partii. 
16.15 Utwory fo•rtępianow2 z 
nagrań Szury Czerka.skiegC>, 16.30 
PopolucLnie z młodością. 18.50 
Muzyka i aktualności. 19.15 Dla 
domu 1 dla ciebie. 19.30 Koncert 
życzeń. 20.00 Dziennik. 20.30 
Grają i śpiewają polskie zesp. 
regionalne. 20.45 Kronika spor­
towa. 21.00 Rep. Red. Spol. 21.20 
1oPanny modne, ozyli komedy­
ja paryska" - słuch. 21.55 Kon­
cert .rozrywkowy. 22.20 Sylwet-

W dniu 30 lipca 1971 roku 
zmarł w tragicznym wypadku 
samochodowym nieodżałowa­

nej pamięci nasz Kolega 
Przyjaciel 

MARIAN GAJDA 
Wyrazy głębokiego współczu­

cia Zonie i Dzieciom zmarłe­
go składają: 

KIEROWNICTWO I KOLE­
DZY z PRACY 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
3. VIII. 1971 r. o godz. 18 z 
kaplicy cmentarza na Kurcza­
kach. 

PODZIĘKO W ANIE 

Krewnym, Przyjaciołom, Ko­
legom, Sąsiadom oraz Znajo­
mym którzy wzięli udział w 
uroczystościach pogrzebowych 

S. tP. 

EDWARDA BOCZKA 

najserdeczniejsze podziękowa­

nie składają! 

ZONA, CORKI RODZINA 

PRZEŁOŻYŁ: K.ZARZECKI 

ka kompozytora. 23.00 n wyd. 
dziennika wieczornego. 

PROGRAM ll 
8.30 Wlad. 8.35 Audycja Red. Spoi, 

8.45 Transkrypcje instrumentalne 
p<>lsklch piosenek. 9.00 K<>mpo-
zytor tygodnia - A. Vivaldi. 
9.30 Wiadomosci. 9.35 Z życia 

Zw. Ra.dz.ieckiego. 9.55 Z no-
wych na.gran Ork. PR pd. s. 
Rachonia. 10.25 Zespól Dz.iewląt­
ka. 10.55 Z twórczC>ści kompozyt. 
bulgarsklch. 11.57 Sygnał ozasu 
i hejnał. 12.05 z kraju i za 
świata. 12.25 Pieśni ze Spiewni­
ków Domowych St. Moniuszki. 
12.40 (L) Ko.muni.katy. 12.45 (L) 
Lódzki Magazyn Wojskowy, 
13.05 (l..) Gra Ork. Studia M-2. 
13.20 (L) Spiewają Z. KaminsJ<a 
i K. Cwynar. 13.40 Blo·k róż.o­
wych Merkurych fragm. 
ope>W. 14.00 Wia.d. 14.05 SWdlo 
wczasowe, 15.00 Letni koncert. 
15.40 „W muzyc>Jnym dialogu", 
16.00 Wiadomości. 16.05 Variete 
de Pa.ris. 16.43 (L) Omówienie 
programu, 16.45 (L) Aktualności 

lódzkie. 17.00 (L) „Przygoda w 
motelu" - koncert. 17.25 (L) 
„Dwie st.rony medalu" - mag. 
17 .55 (L) z cyk.lu: „Lódzcy su• 
liści w reperwarze kameral­
nym", 18.10 (L) :fiadioreklama. 
18.20 WLcLnokrąg. 19.00 Ecna 
dnia. 19.15 Głębiny mórz. 19.30 
Ma.gazym literacko-muzycz;ny -
sp<>tkanie z pr<>gr, III. 21.16 z 
nag.rai\ solistów U. K·was­
nicka - harfistka z USA. 21.30 
Reporta.ż lit. pt. „Paproć". 21.58 
Utwór rozrywkowy. 22.00 ;!; 

kraj u 1 ze świata. 22.30 Wiado­
mości sportowe i WYtniki To-ta­
lizaitora Sport. 

PROGRAM W 

12.05 Z kraju r- ze świata. 

12.25 Ko.ncert muzyki tmiwer· 
sainej. 13.00 Na krake>wsk leJ 
anten ie. 15.00 Jest taka nauka. 

, 15.10 Rytmy lat 7b. 15.30 Eks-
presem przez świat. 15.35 Czym 
jest archi•tektura. 15.50 G lta.ry z 
Tennes.see - na hiszpańską nu­
tę. 16.10 Program dnia. 16.15 
Mi.kser, czyli ma.gazy.n muzycz-
ny, 16.45 Nasz rok 71. 17.00 
Ekspresem przez świat. 11.0;; 
QuC>dlibet, czyli co kto lubi. 
17.30 „Przygody barona Miinch­
hausena" - odc. pow. 17.40 
KontJ;apunkty. 18.10 Zeb.ra -
mag. motoryzacyjny. 18.30 Eks­
presem przez świat. 18.~5 Mój 
magnetofon. 19.00 Książka ty­
godnia. 19.15 Powracająca melo­
dyjka „Księżyc nad Ver­
mont''. 19.45 Polityka dla wszy­
stkich. 20.00 Nowe, nowsze 1 
najnowsze. 20.40 Przechytrzone 

' bói;two - gawęda. Z0.50 Muzyka 
z antyPC>dów. 21.30 Chwila w 
klubie „Minto n Piayhous". 21.30 
Na pobocw wielkoiej polityk!. 
21.50 S. , Pi;okofiew „Kopciu­
szek". 22.00 Fakty dnia. 22.08 
Gwia.zda siedmiu wieczorów -
Jose Felicia.no. 22.13 „Dwie kró­
l<>we" - odc. pow. 22.45 Gwiaz­
dy filmowe śpiewa ·ą - Jeanett 
McDonald 1 Nelson Eddy. 23.00 

;,Późna dojrzałość" - wiersze. 
2J.o.; ,;,.;qka nocą. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

9.00 Fizyka dla nauczycieli 
program Inauguracyjny (W). 
9.30 Fizyka dla nauczycieli -
Atomowa teoria budowy mate­
rii - cz. I (W). IO.OO „Na­
przód marsz" - film fab. prod. 
wł. (W). 16.45 Program dnia 
(L). 16.50 Dziennik (W). 17.00 

11 W gąszczu spraw" - program 
wiejski. 17.30 Lódzkle wiado­
mości dnia (L). 17.45 TV Ekran 
Młodych (W), 19.20 Dobranoc -
„Przygody gąski Balbin ki" 
(W). 19.30 Dziennik (W). 20.00 
„Naprzód marsz" - film !ab. 
prod. wt. (W). 21.40 Kontakty 
(W). 22.10 „Wieczór z Waldema­
rem" - program rozrywkowv 
TV Czechoslowacklej (W). 22.50 
Dziennik (W), 23.05 Program na 
jutro (W). 

PROGRAM Il 
18.50 Program dnia. 18.55 

Kathe Kollwitz (malarka nie­
miecka) - film dok. 19.20 Do· 
branoc. 19.30 Dziennik. 20.05 
Pieśni i tance Bukowiny -
program folklorystyczny. 20.45 
Ludzie i sprawy - OTV Kato­
wice na ekranie. 21.15 24 godzi­
ny. 21.25 „ O popularyzacji fi­
zyki współczesnej" - z cyklu: 
„Ze świata fizyki - odc. XV. 
21.45 Polski film telewiz.YJnY 
„Niepowtarzalne zdjęcia" z cy­
klu: „Barbara i Jan" - reż. 

Jerzy Ziarnik. 22.15 Walter and 
Connie (32) - kurs jęz. ang. 
22.45 Program na środę. 

Komunikat MO 
6 maja 1971 r. 

wyszedł z domu 
i dotychczas nie 
powrócił: Hen­
ryk SIUDA, s. 
Józefa i Stani­
sławy, ur. 6. Ix. 
1936 r. w War- · 
szewicach, zam. 
\Varszewice pow. 
Brzeziny, woj. 
Lódź, 

Rysopis: \łiek 

z wyglądu 35-40 
Jat, wzrost niski, 
włosy ciemno­

blond, szczupłej budowy ciała, 
twarz pociągła, oczy niebies­
kie, w uzębieniu braki. 

Ubrany: beret koloru grana­
towego, bluza brezentowa stra­
żacka, spodnie strażackie, ko­
szula flanelowa w czerwoną 

kratę, buty gumowe. 
Kto)Hll~~ek Wiedz\!lli?Y „ ą„, lp· 

sie zaginionego, proszony jest 
o skopt11,ktowanle się.~ K11me11-
dą Powiatową MO w Brzezi­
nach, ul. Obrońców Warszawy, 
tel. 07, 29, 200 łub powiadomie­
nie najbliższej jednostki MO. 

Wicedyrektor DOK1" Wa~sza­

wa Mieczysław G1>szczyński oraz 
przedstawiciele kolejowej służby 

zdr<>wia dr dr W. Zawadzki i H. 
Piejko złożyli wczoraj wizytę o­
fiarom katastrofy kolejowej p<>d 
Płyćwią przebywającym w skier­
niewickim szpitalu. StwieNirono, 
Iż stan zdrowia poszkodowanych 
uległ dalszej poprawie. Gościa 

wręczyli rannym kwiaty i u­
pominki życząc rychłego powro­
tu d<> zdrowia. (Jp) 

Pożar 

w lakierni 
~. w godzinach rannych w 

lakierni Zakla,dów Produkcji i 
Usług Techonicznych „Społem" 

przy ul. Ogrodowej 76 wybuch! 
groźny pożar. za.jęły się 

urzadzenia i materiały w hali 
produkcyjnej, w której praco­
wało 5 ludzi. Poparzeniom -
zresztą niezbyt grożnym 

uległ jeden z pracowników bez­
pośrednio zagrożonych. 
Dzięki postawie pracowników 

zakładu, którzy natychm,ast 
przystąpili do gaszenia pożaru 

i szybkiej akcji jednostek Stra­
ży Pożarnej ogień udało się zlo­
kalizować. Zapobieżono prze­
rzuceniu się płomieni na są­

siednie budynki produkcyjne i 
magazyny. 

w chwili gdy przybyliśmy na 
m iejsce, pożar był już wła§.ci­
wie ugaszony. Strażacy pole­
wali jeszcze wodą w połowie 

w~·palony dach hali, który ze 
względu na konstrukcję kryl w 
sobie niebezpieczeństwo prze­
chowa•nia źródeł zarzewia. Rów­
nocześnie przedstawiciel straży 

przeprowadzał dochodzeni~ ma­
jące ustalić przyczynY. pożaru. 

Jak dotąd nie wiadomo czy 
straty 200 tys. zł spowodowała 

ludzka nieostrożność, czy też 
przyczyną by la niesprawność 

urządzen bądź instalacji. 
o efektach dochodzenia P'in­

formujemy Czytelników na­
tychm iast po otrzymaniu wia­
domości" z Komendy Straży Po­
żarnej. 

(twb) 

Tylko do 8 
. 

s1erpma 
Organizowana w ramach wy. 

miany kulturalnej polsko-fran­
cuskiej wielka wystawa malar­
stwa, grafiki, rzeźby, ceramiki 
l tkaniny Fernanda Legera eks­
ponowana w Ośrodku Propa­
gandy Sztuki - Park Sienkle· 
Wiff\a, cięsz~ ~ję J\le słabnącym 
zatntere'śowaniem zwledzają­
CYFll- I!l/ormujemy, że wystawa 
czynna będzie do I sierpnia 
codziennie (oprócz poniedział­
ków) w godz, 10-18 (nied~lele 
10-16), 

- Mecenasie, stała się okropna. rzecz! 

!NIBLKI SZLBM 
~PE2RY MASONA 
~..tł.EV .OA~eWER ••••••••·• 

Kitoś ukradł moją torebkę ze 'W\SZystkiim, 

rozumie pan, ze wszystkiim! 

- Co to było to wszystko? - za• 
pytał Mason. 

- N<>, pieniądze. 
- Odszkodowalllie, ~t6re pallll dosłała 

od Jazona Bart&lera? 
-Tak 
- Cal~? 
-Tak. 
- Proszę mi 

jak to się stało 
Gd.zi·e to było? 

opowiedzieć dokładnie, 

zażądał Mason. -

- otóż to - powrledział Mason. 
Jeśli przyjmiemy za przesłankę fakty, 

to leżymy. 
- Tak czy inaczej leżymy. 
- A jeśli - podjął Mason - przyJ-

miemy za przesłankę, że mógł nie zgi­

nąć? 
- Nie ma najmniejszej szansy. 

- Oficjalnie figuruje jako · zag-inliony. 
- Co za różnica? 
- Ogromna. Wymagane jest siedem l;i.t, 

żeby można było uznać 05obę zaginioną 

za nieżyjącą. 
- Ale jesli faktycznie nie żyje, co 

nam to da, że będziemy czekać s-iedem 

lat? 
- Nie widzi pan, że w myśl tej teorii 

pańslci syn jest tylko zagillliony? Musi 

U•płynąć siedem lat, nim będzie go można 

oficjalnie uznać za nieżyjącego. A w cią­

gu tych siedmiu lat potrzebna jest zgo­
da o b o j g a rod7Jiców na oddania 

dziecka do adopcji. 

Na twarzy Bartslera pojaw.U s.ię błysk 

zrozumienia. 

- W1el~i Roże, Mason! Pan to roz·w\lą. 

zał! Naprawdę pa.n roziwiązałl 

Zeriwa.ł się z fotela, 

- Otworzymy przewód! Wniesiemy 

sprawę do sądu i uzyskamy jak nic 

orzeczenie, że dzieciak nie może być 

oddany do adopcjii! Dobry Boże, dlaczego 

żaden z tych kauzmierd6w na to nie 

wpadł? 

- Ja nie znam wszystklch :faktów, 

Bartsler - ostrzegł Mason. - Przedsta­

wiłem panu pewną teorię prawną. Ale 
na pewno nie zaszkodzd jej przedysku­

tować :r; pańskimi adwokatami. 

- Do diabła z adwokatami! - wy­
krzyknął Bartsler, - Nie mam czasu 

oglądać się na bandę głupców. Wielki 

Boże, Mason, pan je.st czarodziejem. Niech 

pan mi przyśle rachunek. Nie, do diabła 

:r; rachunkami! Sam panu przyślę cze.kl 

Z tymi sł-owy odwrócił się d wypadł 

z gabinetu. Mas001 popatrzył na DeU!ę 

i uśmiechnął się szeroko. 

- G4zie on tak paipędził? - zapytała 

Della. 

- Przyipuszczam, że na pewną 
farmę w dolinie San Ferl!lando 
pa.rł Mason. 

ł. 

kurzą 

- od-

O wpół do ~wa;rtej do kamcelarii Ma­
sona doręczono ekspres. W środku byl 

czek na tysiąc dolarów podipisany przez 

Jazona Ba!'tslera i kartka ze śpiesznie 

sk·reślonymi słowamń: „Miał pa.n rację". 

Za kwadrains piąta zadziwoniła póbprzy­

tomna ze z.denerwowania Diatna Reg!s 

zaklinając Dellę, żeby ją połączyła z Ma. 

sonem w n.ie cierpiącej Zlwłokti sprawie. 

Mason przyjął telefon i usłyszał pod· 

ekscytowainy głos Diany: 

- U mnie w mieszkaniu. Byłam zu­
pełnie skonana, w żaden sp-Osób nie mo­

głam się odespać, Wstałam rano i. po 
śnriada.niu wyszłam zrobić trochę zaku­

pów, Wróciwszy słuchałam chwilę radiia, 

ale zachciało mi się znowu spać, więc 

12:rzuciłam sukien.kę, wyci·ągnęłam się na 

łóżku i zasnęłam jak kamień. Obud?:i­

łam się jak!ieś pół godziny temu i st.wier· 

dzdłam, że nie ma torebki. 
- Gdzie ją pani zostruwiła? 

W jej głosie była skrucha. 
- O ile dobrze pamiętam, na stoliku 

w pierwszym pe>koju. 
- To dość lekkomyślnie zostawiać tak 

torebkę z półtora tysiącem dollairów. 

- Wiem. Ale tak się jakoś stało. Ku­
piłam trochę rzeczy do jedzenia d chcia­

łam je od raz.u schować do śpiżark.i, 

wrlęc położyłam po drodze torebkę na 

stoli<ku. A jak pochowałam te rzeczy, 
zajęłam się jesz;cze czymś w kuchni i w 

trakcie tego oczy zaczęły mi się kleić. 

Ogarnęła mnie nagle taka senność, że 

zapom.niałam o całym bożym świecie z 
pieniędz;md włącznie. 

- Czy na drZlwiach wejściowych nie 
ma śladów włamanfa? 

- Nie pa·nie mecenasie. Byłabym 
skłonna ' przypuszczać, że to Mildred 

Damville, wie pan, moja współlokator­

ka, o której panu opowiadałam, gdyiby„, 

nie to, że w poipielniczce na stoliku, 

gdzie zostawrlłam torebkę, jest niedoipa­
łek cyg.ara. 

(14) (Dalszy ciąg nastą.pi) 

Sympozlom z odziałem 

50 uczonych z caleqo świola 

Aminy biogenne 
Wczoraj w gmachu Fa.!'Illacji 

łódzkiej AM - .ro1.1p<>ezęlo obra­
dy, które potrwają do dnia 8 
sierpnia, Sateli.t.arne Sympoz.jum 
MiędzynarC>dC>wego Kongresu 
Nauk Fizjole>gic1.1nych na temat 
mechani>Jmów regulacji a.mi.n 
bi<>gennych ustrojów. Sympo­
zjum to organizowane jest przez 
Zakład FLzjo!ogii PAN oraz Ka­
tedrę Patologii Ogólnej Adcade­
mli Medyc,.,nej w Lodzi na zle­
cenie Międ.zynarodowej Unil 
Nauk Fizjol<>gicznych. W sym­
pozjum bierze udział ok. 50 
uczonych "' calegC> świa;ta, w 
większości wyboitnych specja­
l istów w cl.ziedzinle badań nad 
amilnaml biogennymi. Aminy 
pC>Chodzenia u.strojowego odg<Y­
wają jak się osta.tnio przypusz­
cza. - zasadniozą .rolę w ustroi u 
jaiko .regulatory licznych funkcji 
fl.zjo'1ogic2mych. Ami.ny - czyli 

~qnołf/ 
- ... 

POD ROZWAGĘ 

W niedzielę, ł bm. pojechałem 
do La.giewnilc autobusem 1inli 
„;;1". SącLząc z wywiesz.ki 1 ce­
ny był to autobus pospie.s„ny. 
lecz zatro:ymywał się na każ­

dym przystanku. W pewnej 
chwill wsiadła do niego st.a­
ruszika prosząc o bUet ulgC>wy. 
W niezbyt g,rzeczmy sposób ka-

. za.no Jej zapłacić 2 zł<>te lub 
wysiąść. Starsza pa.ni bez sło­
wa opuściła wóz 1 muslala cze­
kać na zwykl:y autobus linii 
„51" niemal godzinę. 

Nie jestem specem od komu­
nikacji, ale takie ro,ZJwliązanie 
sprawy niecLzielJ11ych dojazdów 
do Lagiewinik wydaje mi się nie 
do przyjęcia. Rad bym jednak 
wiedzieć, co o tym sądzi MPK. 

T. sz. 

Dnia 31. VII 1971 r. zmarł w 
wieku 63 lat 

S, t P. 

ANTONI 
KOMOROWSKI 

członek Zrzeszenia Prywat· 
nych Wytwórców w Lodzi. 

Pogrzeb odbył się z. vm br. 
na cmentarzu rzym. kat. w 
Zgierzu, o czym zawiadamiają 
pogrążone w głębokim bólu 

ZONA, CORKA, SIOSTRA 
I POZOSTALA RODZINA 

Jednocześnie składamy ser-
deczne podziękowanie wszyst­
kim tym, którzy wzięli udział 
w pogrzebie. 

Dnia 31 lipca 1971 r. zmarł 
w wieku 69 lat nasz ukochany 
Mąż I Ojclea 

8. t P. 

STEFAN IGL'EWSKI 
Pogrzeb odbędzie się 3 sierp­

nia br. o godz. 17 z kościoła 
parafialnego w Bedonlu, o 
czym zawiadamiamy życzU­

wych pamięci Zmarłego po­
grążeni w głębokim smutku 

ZON A, CORKI, SYN 
l RODZINA 

Dnia 31, VII. 1971 r. zmarł po 
długich i ciężkich cierpieniach 
najukochańszy Mąż. Ojciec, 
-Teść l Dziadek 

S. f P, 

HENRYK DUBIEL 
Pogrzeb odbędzie się dnia 

4. VIII. 1971 r. o godz, 16 z ka­
plicy Stareg0 Cmentarza przy 
ul. Ogrodowej, 

RODZINA 

Kol, ZOFII TOMASZEW-
SKIEJ, pracownicy Lódzkiego 
Przedsiębiorstwa Obrotu Su­
rowcami Włókienniczymi i 
Skórzanymi w Lodzi, wyrazy 
serdecznego współczucia z po­
wodu zgonu 

MĘŻA 
składają: 

DYREKCJA, RADA ZAKLA­
DOW A, KOLEŻANKI I KO­
LEDZY z ZAKLADU PRACY 

pochodne aminokwasów - są 
mediatorami niektórych czy.n. 
ności układu nerwowego, peł­
nią funkcję regulatorów krążr­
nia obwodoweg<>, odpowiadają 

za sen i wypoczYl!lek. Zaburze­
nia :z.wi.ązame z produkcją nie­
których a.min mogą 1.1naleźć wy. 
raz w powstawaniu szereg~ 

sch<>rzeń ta.ki.rh jak: .reakcje 
alergloz.ne, nadciśnienie, choroba 
Parki.n.sona, a nawet jak ostat.­
nio się sądzl wywolywaniu ob­
jawów chorób psychicimych ta­
kich jak schizoirenia. 

Jak nas poinformowal kierow­
nik Za1klac1Ju Patologii Ogólnej 
prof. dr Cz~aw Ma.ślińsJci -
konfrontacja :na.jnowszych da­
nych o procesach regulujących 

powsta,wanie i przemla:ny a.mln 
biogennych może przyczy.nić się 

d<> przyśpieszenia prac badaw­
czych maz do leczenia i zapn­
biegamia niek.tórym stam<)m eh().. 
ro·bCl'Wym. (.sł.) 

Dnia 31 lipca 1971 r. zginęli 

śmiercią tragiczną Ojciec I Syn 

S. t P. 

ROMAN ŁOŃSKI 
lat 65 

I int. 

BOGUSŁAW ŁOŃSKI 
lat 29 

Pogrzeb odbędzie się w Lo­
dzi z kaplicy cmentarza kato­
lickiego na Dołach dnia 3 

sierpnia br. o godz. 17, o 
czym z wielkim smutkiem za­
wiadamiają zrozpaczone 

ZONA, MATKA, C0RK"6 
SIOSTRA Z RODZINĄ 

w dniu 31, vn. 1971 r. zmar· 
la, przeżywszy lat 95 

S. t P. 

JADWIGA 
ŁAPIŃSKA 

z Dębickich 

emerytowana nauczycielka, 
była wizytatorka szkół i 
ochron, członek Komisji Pe­
dagogiczno Wychowawczej 
przy LMRO, długoletni wy­
chowawca kadr nauczyciel• 

skich. 

Pogrzeb odbędzie się 3. vnI. 
br. o godz. 16,30 na cmentarzu 
w Rudzie Pabianickiej, o czym 
zawiadamiają 

CORK.A, SYNOWIE, SYNO­
WA, WNUCZKA I RODZINA 

W dniu 1. vm. 1971 roku 
zmarła, przeżywszy lat 79, uko­
chana Matka, Babcia l Pra­
babcia 

S. t P. 

STANISŁAWA 
KURZAWA 

z dmu Sadowska 
Pogrzeb odbędzie się 3. VIII. 

br. o godz. 16,30 z kapllcy 
cmentarza na Dołach, o czym 
zawiadamiają pogrążeni w 
głębokim smutku 

CORKA, SYN, WNUCZKI, 
PRAWNUCZEK 

I POZOSTALA RODZINA 

Dnia 31 lipca 1971 r. zmarł 
po krótkiej chorobie przeżyw­
szy lat 82 najlepszy I najuko­
chańszy Ojciec, Brat, Teść I 
Dziadek 

S. t P. 

TOMASZ ANDZIAK 
Wyprowadzenie zwłok na­

stąpi 3 sierpnia br. o godz. 
17 z kaplicy Starego Cmenta­
rza przy ul, Ogrodowej, o 
czym po-wiadamia źyczłiwych 

pamięci Zmarłego pogrążona 
w głębokim żalu 

RODZINA 

Wyrazy serdecznego współ­

czucia mgr Inż. WOJCIECHO­
WI KĘPSKIEMU z Powodu 
zgonu 

MATKI 
składają: 

DYREKCJA, POP PZPR, RA­
DA ZAKLADOWA oraz KO­
LEŻANKI I KOLEDZY z 
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